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Pracz z amerykańsko - hitlerowskim paktem atlantyckimi

Naród polski piętnuje z oburzeniem
nikczemne knowania przeciwko Polsce i pokojowi
P o t ę ż n e  m a n i f f e s t a c i e  w  c a ł y m  k r a f u

WARSZAWA PAP. Robotnicy stolicy, budowniczowie Nowej 
Huty, łódzcy włókniarze, ludzie pracy Wybrzeża. Wrocławia, Lu­
blina i innych miast w słowach pełnych oburzenia ostro piętnują 
zbrodnicze plany imperialistycznych agresorów, omawiane obecnie 
na sesji rady agresywnego paktu atlantyckiego w Rzymie. Na set­
kach zebrań i masówek ludzie pracy piętnują remilitaryzację Nie 
mieć zachodnich, wyrażając równocześnie pełną solidarność z u- 
chwałami Światowej Rady Pokoju i Sl'ZZ, wzywającymi wszyst­
kich uczciwych ludzi do wzmożenia walki w obronie pokoju.

kich wieść o zwołaniu sesji rady 
agresywnego paktu atlantyckiego

W STOLICY szczególnie ostro 
potępili knowania imperialistów 
budowniczowie i załoga FSO na 
Żeraniu.

„Domagamy się z całą stanow­
czością demilitaryzacji Niemiec za 
chodnich, zjednoczenia Niemiec 
na podstawie demokratycznej i po 
kojowej oraz zawarcia z nimi trak 
tatu pokojowego“ — głosi m. in. 
jednomyślnie, uchwalona rezolu­
cja. . *

Na olbrzymim wiecu budowni­
czych Nowej Huty załoga jedno­
myślnie uchwaliła — wśród okrzy 
ków na cześć Rady Pokoju oraz 
na cześć twierdzy pokoju — 
Związku Radzieckiego — rezolu­
cję potępiającą próby remilitary- 
zacji Niemiec zachodnich i doma 
gającą się zjednoczenia Niemiec 
na podstawie demokratycznej i 
pokojowej.

Również wśród robotników łódź

Brygady Jana Lisonia, Leona 
Kusza, Józefa Nadolskiego i Wac­
ława Kotkowskiego — z kadiubow- 
ni remontowej zobowiązały się za­
oszczędzić przy pracach remonto­
wych 732 rob. godz.

Brygada młodzieżowa ob. Kor- 
nowskiego z blachami zobowiąza­
ła się zaoszczędzić 186 rob. godz. 
przy pracach remontowych, a bry-

wywolaia falę najgłębszego oburzę 
nia. Podczas masowych zebrań, któ­
re odbyły się w wielu zakładach 
pracy, robotnicy kategorycznie po 
tępili tych, którzy odbudowują Wehr 
macht.

W stoczni, w zakładach odzieżo­
wych, w porcie, w wieiu innych za­
kładach pracy SZCZECINA załogi 
na masówkach zobowiązały się jesz­
cze wytrwałej walczyć o pokój, aby 
zdruzgotać plany imperialistów.

We WROCŁAWIU szczególnie 
manifestacyjny przebieg miało ze­
branie załogi „Pafawagu“ , Robotnik 
Jan Zając oświadczył wśród entu­
zjazmu całej załogi: „Zakusy impe­
rialistycznych podżegaczy wojen­
nych i ich niemieckich pachołków na 
naszą granicę rozbiją się o twardą 
postawę zjednoczonych w walce o 
pokój robotników 1 ludzi pracy ca­
łego świata“.

Pracownicy pralni mechanicznej 
postanowili podnieść do końca ro­
ku produkcję o 5 proc. w stosunku 
do miesiąca października.

Tokarz metali Tadeusz Pilak zo­
bowiązał się indywidualnie zaosz­
czędzić do końca bm. 80 rob. godz.

Czyn załogi Stoczni im. Komuny 
Paryskiej jest godną odpowiedzią 
imperialistycznym podżegaczom wo 
jennym i ich neohitlerowskire

Państwo ludowe
nagradza przodujących chłopów

gada młodzieżowa ślusarzy ob. 1 
Sowińskiego — 80 rob. godz. przy j wspólnikom, 
remoncie maszyn. I (Dalszy ciąg na str. 3)

Jadwiga Bielińska — sołtys gromady Pączewo, gm. Skórcz, pow. Staro­
gard, została odznaczona przez Prezydenta Rzeczypospolitej Złotym. Krzy­
żem Zasługi, za patriotyczną postawę i wzorowe wykonanie obowiązków 

wobec państwa ludowego.

Amerykański „projekt rozbrojenia
WYKRĘTNYM MANEWREM i NARZĘDZIEM POLITYKI AGRESJI
Minister Wyszyński odsłania istotne cele propozycji mocarstw zachodnich w ONZ

W yb rze że  protestuje

PARYŻ PAP. Zapowiedziane na sobotę dnia 24 bm. w Komi­
sji Politycznej Zgromadzenia Ogólnego przemówienie szefa dele­
gacji radzieckiej ministra Wyszyńskiego wzbudziło ogromne zain­
teresowanie.

Tego rodzaju ocena projektu gadnienie redukcji zbrojeń, obwa 
rezolucji „trzech“ pozbawiona | rowując rozwiązanie tego proble-
jest wszelkich podstaw, albowiem1 mu wszelkiego rodzaju — i  to
projekt pomija starannie właśnie

W Stoczni Gdańskiej 
oczekując na rozpoczęcie , 
nego tej sprawie zebrania uważnie 
czytali ostatnie wiadomości w ga­
zecie.

— O, patrzcie tutaj — mówił do 
swych towarzyszy tow, Tadeusz Ja 
rzębowski, szlifierz działu mecha­
nicznego, awansowany na dispe- 
czera, wskazując na nagłówki: 
„Adenauer zawarł tajne porozumie 
nie ze Stanami Zjednoczonymi, An 
glią i Francją...“ , Tutaj wyraźnie 
piszą jakie zamiary wobec Polski 
mają ci podżegacze. Tow. Jarzę­
bowski czyta: „Komunikat oficjal­
ny oświadcza, że granice Niemiec 
są „prowizoryczne“ , co ma być 
zachętą dla odwetowych kół inipe 
riaiistycznych Trizonii w ich nagon 
ce rewizjonistycznej“ .

— To jest zupełnie jasne, impe­
rialiści całą siłą popierają Adenaue 
ra, tego następcę Hitlera. Cała ta 
bandycka szajka przygotowuje zu 
pełnie jawnie napad na Polskę 
Związek Radziecki i kraje demo­
kracji ludowej.

— Ale to im się nie uda. Pol­
ska dzisiejsza, to nie Polska przed- 
wrześniowa. Dziś jesteśmy silni. 
Z nami jest potężny Związek Ra­
dziecki i obrońcy pokoju na całym 
świecie.

Rozmowy ucichły. Na trybunie 
stanął przewodniczący ORZŻ tnv. 
Sikora. Mówił krótko: o nowych pro 
wokacjach imperialistów, o niebez­
pieczeństwie, jakie st nowi dla na­
rodu polskiego ich wojenna poli­
tyka. — Przeciwstawiamy ich zbrod 
niczym knowaniom — mówił tow.

.- Sikora —, na: ze pokojowe budow­
nictwo, naszą silę, która rośnie z 
dnia na dzień, mimo licznych trud 
ności, naszą mocną przyjaźń ze 
wszystkimi narodami miłującymi 
pokój, a przede wszvstkim nasz nie 
rozerwalny sojusz z potężnym 
Związkiem Radzieckim.

Okrzykami na cześć międzynaro­
dowej solidarności bojowników o 
pokój, ukochanej ojczyzny Polski

robotnicy ¡Ludowej i ostoi nokoju na całym 
poświęco świecie Związku Radzieckiego przy 

jęli zebrani słowa mówcy.
Zgromadzeni na masówce przy­

jęli jednomyślnie rezolucję, w któ­
rej czytamy m. in.:

„W odpowiedzi na prowokację 
podżegaczy wojennych, jaką stano­
wi posiedzenie rady agresywnego 
paktu atlantyckiego, która zebrała 
się dziś w Rzymie celem omówie­
nia nowych awantur, a w szczegól­
ności celem przyspieszenia remili- 
taryzacji Niemiec zachodnich i u- 
tworzenia nowego hitlerowsk’ go 
Wehrmachtu robotnicy stoczni pod­
kreślają uroczyście swoją solidar­
ność z uchwałami Rady Pokoju i 
Światowej Federacji Związków Za­
wodowych w sprawie zakazu sto­
sowania bomby atomowej, redukcji 
zbrojeń, w sprawie zawarcia pak

,  ̂ , - ... te doniosłe zagadnienia, które wyJak wiadomo, w Komisji Politycznej toczy się obecnie dyskusja nad | riw w iaza-
pseudorozbrojeniowymi propozycjami trzech mocarstw zachodnich. W toku magają niezwłocznego rozw ą 
tej dyskusji przedstawiciele krajów bloku anglo - amerykańskiego oraz a ja j bez których rozwiązania 
•wtórująca im prasa reakcyjna, stosowali szczególną taktykę, polegającą: njemojj|wy jest żaden rzeczywisty 
na tym. aby przedstawić te propozycje jako „pokojowe“  i zbhzone do sta , historii R ezolucia
nowiska ZSRR w sprawie redukcji zbrojeń i zakazu broni atomowej. j zwrot W llistom. ttezoiucjd
Tei samej taktyce hołdowało również oświadczenie sekretarza stanu I SA j ..trzech pomija rÓWlilCZ sam o za-
Achesona rozdane w sobotę dziennikarzom. Gała ta wrzaskliwa propaganda, ----------------------
która poprzedziła przemówienie szefa delegacji ZSRR Wyszyńskiego w spra] ,  ,  _  .

«"- Eisenhower żąda podporządkowania Europy zach.
dMeckiego do współpracy z krajami zachodnimi w dziedzinie rozbrojenia, t  r
oszukać w ten sposób opinię publiczną i stworzyć nowy parawan dla psło-

nieuzasadnionymi — zastrzeże­
niami i warunkami, których cel 
musi być jasny dla każdego, kto 
z uwagą ustosunkowuje się do 
tego projektu.

(Dalszy ciąg na str. i)

USiUlłd»; W ŁCU dpuouu r —------------- -T -   
nięcia uprawianej przez USA agresywnej polityki.

Świetne ł przekonujące, oparte na niezbitych faktach przemó­
wienie szefa delegacji ZSRR Wyszyńskiego zadało druzgocący cios 
manewrom agresorskiego trzonu ONZ ze Stanami Zjednoczonymi 
na czele — i zdemaskowało istotne cele propozycji trzech mo­
carstw, nie mające nic wspólnego ze sprawą likwidacji napięcia w 
stosunkach międzynarodowych i zapewnienia pokoju.

Min. Wyszyński w przemówieniu swym stwierdził m. in.:

Po deklaracji „trzech“ , przed­
stawionej Zgromadzeniu Ogólne­
mu przez Stany Zjednoczone, An­
glię i Francję, delegacje tych kra 
jów zgłosiły projekt rezolucji za­
tytułowany „Regulowanie, ograni 
czenie i zrównoważona redukcja 
wszystkich sił zbrojnych i wszyst 
kich zbrojeń“ . Między tymi dwo­
ma dokumentami nie ma różnicy 
zarówmo co do zasady, na której 
są oparte, jak i co dó merytorycz

tu pokoju między pięcioma wielki; j n e g o  rozwiązania postawionego
• _____ -,-4., I AnmI1iłnrv79P1I ,  . _ J . ł ______- ___M n iomi mocarstwami i demilitaryzacji 

Niemiec zachodnich;
domagają się z całą stanowczoś­

cią demilitaryzacji Niemiec zachod­
nich, zjednoczenia Niemiec na pod­
stawie demokratycznej i pokojowej 

, i żarcia z nimi traktatu pokoju. 
Dla poparcia tych żądań, żądań 

całego obozu pokoju i wyrażenia 
solidarności z walką mas pracują­
cych na zachodzie zobowiązujemy 
się nie szczędzić wysiłków dla wy­
konania z nadwyżką planu produk­
cyjnego na rok 1 31 i spotęgowania 
siły gospodarczej i obronnej naszej 
ojczyzny, przez co wzmocnimy po­
tęgę całego oboz" pokoju, zagra­
dzającą drogę nowej wojnie".

W Stoczni
im. Komuny Prcry sklei

Robotnicy Stoczni im. Komuny 
Paryskiej, potępiając knowania pod

zadania. Oba dokumenty mają 
służyć jednemu celowi oraz propo

nują jeden i ten sam sposób o-
siągnięcia tego celu. Dlatego też 
nie można zgodzić się z tymi, któ 
rzy usiłują przedstawić projekt 
rezolucji „trzech“ jako krok na­
przód w  porównaniu z deklara­
cją, powołując się na to, że pro­
jekt rezolucji zawiera pewne no­
we momenty i że to świadczy, iż 
trzy mocarstwa gotowe są u- 
względnić propozycję Związku 
Radzieckiego i osiągnąć jakieś po 
rozumienie w rozpatrywanej kwe 
stii.

zbrodniczym celom U S A
Sesja rady atlant ckiej w Rzymie

RZYM. PAP. Dnia 24 rozpoczęła się w Rzymie sesja rady atlan­
tyckiej, w której biorą udział ministrowie spraw zagranicznych oraz 
inni członkowie rządów krajów, uczestniczących w agresywnym pakcie 
atlantyckim.

Stewa i fakty
Nie można dać słusznej oceny 

tych propozycji w oderwaniu od 
szeregu faktów, charakteryzują­
cych kierunek polityki zagranicz­
nej tych krajów, a przede wszyst 
kim Stanów Zjednoczonych, któ­
re odgrywają w tej sprawie czo­
łową rolę. Mówi się nam tutaj, że

propozycje zawarte w rezolucji 
„trzech“ mogłyby być punktem 
zwrotnym w dziejach, punktem, 
w którym świat mógłby dokonać 
zwrotu, oddalając się od napiętej 
sytuacji i niebezpieczeństwa, w 
obliczu jakiego znajduje się każ­
dy kraj.

Prasa. podaje, . że na porządku 
dziennym rady znajdują się przede 
wszystkim następujące zagadnienia:

1) wzmożenie wyścigu zbrojeń,
2) przyśpieszenie remilitaryzacji 

Niemiec i sprawa włączenia Nie­
miec zachodnich do agresywnego 
bloku atlantyckiego,

3) walka ze światowym ruchem 
pokoju.

Dzienniki dowiadują się, że Eisen 
hower, który byt niedawno w Wa­
szyngtonie, gdzie ustalił z Truma- 
nem taktykę działania na obecnej 
konferencji, domagać się będzie cal 
kowitego posłuszeństwa dla zarzą­
dzeń amerykańskich i pełnego pod­
porządkowania polityki Europy za­
chodniej celom Waszyngtonu.

Jeżeli chodzi o remilitaryzację 
Niemiec zachodnich, Eisenhower za­
mierza przedstawić program, prze­
widujący „błyskawiczną remiiitary- 
zację“ j Wehrmacht neohitlerowski 
stanowić ma największą część skła­
dową projektowanej „armii europej­
skiej“ .

Otwarcia obrad dokonał przedsta­
wiciel Kanady: Pearson. Następnie 
przemawiali: Eden i przedstawiciele 
rządów innych krajów.

Wszystkie przemówienia zawiera­
ły postulat znacznego i szybkiego 
wzmożenia zbrojeń.
ßQßlnßwl^ska konferencjo

obrońców pokoju
RZYM PAP. Równocześnie z kon 

ferer.cją agresywnego bloku atlan-
j i ■ ... Z_______ 4.. „i- ... D-icmio

46 powiatów w  kraju
z w o l n i o n y c h  z  m i a r e k  i  o á s y p ó w

tyckiego rozpoczęły się w Rzymie 
obrady włoskiej ogólnokrajowej 
konferencji rozbrojeniowej i poko­
jowej. W obradach bierze udzia! 
kilkuset delegatów z całego kraju.

Główny referat wygłosił wiceprze 
i^odniczący Biura Światowej Rady 
Pokoju, Piętro Nenni. W chwili 
gdy omawiamy tu sprawę obrony 
pókoju i rozbrojenia — oświadczy: 
Nenni — odbywa się w Rzymie se 
sja Rady Atlantyckiej. Rada ta jes 
maską, pod którą ukrywają się a 
merykańscy pretendenci do pano 
wania nad światem. Ale plany opa 
nowania świata napbtykaią na nie 
przezwyciężone przeszkody, z któ 
rych największą jest — sprzeciv 
narodów.

Z a k ł a d y  A z o to w e
im . F. Dzierżyńskiego 

t«rykonały plan roczny
K R A K Ó W  PAP. Dając rolnic 

ponad 20 proc. więcejtwu o .
n aw ozów  sztucznych  niż, w ro­
ku ubieg łym , za łoga  Zak ładów  
A zotow ych  im. P. D zierżyńskie 
go w T arn ow ie złożyła  w dniu 
24 bm . dum ny m eldunek o peł­
nym wykonaniu tegorocznych 
zadań produkcyjnych na 38 dni 
przed teminem.

żegaczy wojennych przeciwko poko 
jowi i naszym granicom na Odrze
i Nysie, podjęli na zebraniu w ub. 
sobotę zobowiązania produkcyjne.

Brygady oddziału, dokowego, na 
czele których itoją ob. ob. Sułkow­
ski, Kamiński, Terlikowski, Naw­
rocki, Miszkowski i Krzyżostanek, 
zobowiązały się zaoszczędzić przy 
oczyszczaniu i malowaniu kadłu­
bów na remontowanych jednost­
kach 345 roboczogodzin.

Pracownicy działu elektrycznego 
postanowili zaoszczędzić przy pra 

jcacb instalacyjnych 192 rob. godz 
Brygada Józefa Grabowskiego, za 
trudniona przy budowie nowej jed 
nostki, postanowiła wykonać swe 
zadanie o 239 rob. godz. wcześniej

WARSZAWA PAP. 23 listopada 
br. najlepsze wyniki w planowym 
skupie zboża uzyskali chłopi z woje 
wództw: szczecińskiego, opolskie­
go, łódzkiego i kieleckiego.

W tym samym dniu chłopi dal­
szych powiatów przekroczyli gra­
nicę 75 proc. wykonania rocznego 
planu skupu zboża. Są to powia­
ty: Przeworsk i Rzeszów w woj 
RZESZOWSKIM, Lwówek i Ole­
śnica w woj. WROCŁAWSKIM, 
Rzepin w woj. ZIELONOGÓR­
SKIM, Krotoszyn w woj. POZNAN 
SKIM, Mogilno w woj. BYDGOS­
KIM i Włoszczowa w woj. KIELEC 
KIM.

Łącznie z wymienionymi liczba 
powiatów, które przekroczyły już 
granice 75 proc. wykonania rocz­
nego planu skupu zboża wynosi 
136.

Dwa dalsze powiaty przekroczy 
ły granice 90 proc. rocznego pla­

nu skupu zboża i zostały zwolnioi RZESZOWSKIM. Ogółem !ii_zba 
ne z odsypów i miarek. Są to po powiatów, które zotały zwoln.one 
wiaty: Jelenia Góra w woj. WROCjz miarek 1 odsypów, wynosi obec-j 
ŁAW SKIM i Lubaczów w woj. j nie 46.

Z  frontu walki o wykonanie planu
skupu zboża na Wybrzeżu

W wykonaniu rocznego planu skupu zboża nadal przodują powia­
ty: KOŚCIERZYNA, KARTUZY i SZTUM.

Na ostatnim miejscu znajdują się: MALBORK, GDAŃSK i EL­
BLĄG.

Na dzień 23 listopada br. w realizacji mlesięr/n-go planu przodu­
ją powiały: LĘBORK. WEJHEROWO, ELBLĄG.

Najgorzej wykonują plan miesięczny powiaty: TCZEW, MAL­
BORK, SZTUM.

W realizacji dziennego planu skupu zboża w dniu 23 bm. naj 
leosze wyniki osiągnęły powiaty: LĘBORK (114 proc.) i ELBLĄC 
(97, 8 proc.).

Najgorzej wykonanie dziennego planu przebiegało w tym dniu w 
powiatach: SZTUM (30,2 oroc.), KWIDZYN (34 oroc.L TCZEW 
(37,6 proc.L

Haniebne konszachty
k l i k i  e m ig r a c ,i ) i n e j

x  /Isfewziaeffieirerfi
NOWY JORK PAP. Kanclerz a 

merykańskiego reżimu w Trizon: 
Adenauer udzielił korespondentom 
amerykańskiego tygodnika „New 
week“ wywiadu, w którym oświad 
czył, że władze niemieckie nawii 
żują kontakty z przedstawicielan 
organizacji' emigracyjnych z krajó' 
Europy Wschodniej, a więc równie 
z polskimi organizacjami emign 
cyjnymi. Trizonia, nawiązując i 
kontakty z polskimi organizacjan 
emigracyjnymi — powiedział Adi 
nąuer dosłownie — „wychodzi z z: 
’ “żenią, iż rewizja granicy polski 
niemieckiej jest konieczna“ . Na b 
zasadzie odbywają się rozmow 
przedstawicieli organizacji zachoi 
nio-niemicckich z reprezentanta!! 
reakcvlnei emigracli polskiej



Btr. 2
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W  USA zmierza uporczywie do zaostrzania syluacji międzynarodowej
Dalszy ciąg przemówienia . Wyszyńskiego ze sśr. 1
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ä ä  ±¡'2 r dzbrojeń i sił zbrojnych nie wvklu- stanowiskiem n łf  „ f i l , , 8'* f  ta.k,m handlu zagranicznego z udziałem 
czają w najmniejszym stopniu dal- narody śSfahi jlk  na potenlone iak f rzedstawicieli monopoli. Uchwa­
ł o  zwiększania zbrojeń i sił na skaza^e U  przez n ie u ^ in ^ a 0113 ? rZ6Z Zjazd dekIaracja stwier 
zbrojnych. I |ns „rzet iaH»i tlu.L  ‘1 ° ? anyidza> ze zagraniczna polityka gos-

D!a uspokojenia tych, których mo-lnie’ dźwigałycieżWe b r a e S e ^ b ^ 'S ^ ” 5“  Stanó^  Zam oczonych  
głaby^ szczerze zaniepokoić i za- jeń i płaciły własna krwią za •>. mUvI agresywnie dożyć do tego, 
smucić perspektywa dalszego wyści wanturniczą politykę rozuetvwania'^Z6 y ułatwić możność udziału 
gu zbrojeń i przygotowań do woj-i nowej wojny Y ? roz^ t^ an,‘l ¡Przemysłu prywatnego w rozsze-

1 1 y' ¡rżeniu produkcji surowców w pań
niesłychana obłuda imnerialisłów 3,twr h obcych i ażeby zaPewnić“  ł *“ g »* * U U »l« IW  j ilość surowców dostateczną do za-

Zglaszac propozycje w sprawie re! kańskich, jeszcze bardziej podkre- Ispokojeniä wzrastających potrzeb 
aukcji zbrojeń i sil zbrojnych, a jed śla agresywny charakter'tego przed stanów Zjednoczonych...“ Dążyć 
noczesnie rozwijać gorączkową dzia sięwzięcia. Powoływanie się na irt- agresywnie do tono.

na uwagę ¡kich przemysłowców Europy, w I łożenia kresu działaniom wojen-
tym również przemysłowców z 
Niemiec zachodnich. Głównym za 
daniem tej konferencji jest spra- 
wa przyspieszenia produkcji bro-

., . ---- j. o - ' u , . . a  o^w^ięcia. ruwuiywanie się na in-
tatnosc, zmierzającą do zwiększenia; teresy obrony Bliskiego i Srodkowe-
swrycn zbrojeń i sił zbrojnych, do go Wschodu maskuje jedynie wcią- w y 1“ . ze monopoliści
wzmocmema istniejących agresyw-l ganię tych krajów do poczynań mi- kańscy nie mają zamiaru ____
nych blokow wojennych i montowa-|Iitarnych bloku atlantyckiego, wy- i bierać w środkach, ażeby zagar­
nia nowvc.h agresywnych bloków mierzonych przeciwko Związkowi Ra ?ąć zasoby surowcowe innych kra
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agresywnie do tego, ażeby zagar­
nąć surowce w obcych krajach!

O tym, że monopoliści amery-
prze-

/ wojennych i montowa-iIitarnvch hlnku ! Dierac w środkach  a » W  .
ma nowych I , , 1, jjizctiwHu *wiązKowi i<a '/"I" »u u n y w w e  u u iycn  Kra
wojennycn w rodza ju {zw. dowodź-jdzieckiemu i krajom demokracji lu-i .łów, świadczy także następujące 
twa alianckiego na Środkowym:dowej. Wiadomo jednak, że Z w ią -jm ie jsce  tej deklaracji:
Wschodzie — znaczy to podejmo-jzek Radziecki niezmiennie prowadzi! »Zjazd — stwierdza deklaracja 
wac próby zamaskowania swych a-¡politykę pokoju będąc inicjatorem ii— uważa za konieczne... ażeby 
gresywnych celów i planów przy po gorącym obrońcą takich doniosłych rząd Stanów Zjednoczonych w y- 
mocy rozmow na temat redukcji poczynań, jak zakaz broni atomowej korzystał stanowczo kolosalne 
zbrojeń i dązen.a do pokoju. i rozciągnięcie kontroli międzynaro-.środki dyplomatyczne, polityczne

Cały plan utworzenia tzw. „do- j dowej nad wykonaniem tego żaka-; i ekonomiczne jakie ma do dyspo-
adu‘ ZU. łak redukcła sił 7hmJ n vi-ti ni»- Z vci i... P rob lem  fen awództwa Środkowego Wschodu 

mus! nieuchronnie doprowadzić, w 
wypadku jego urzeczywistnienia, 
do faktycznej okupacji wojskowej

zu, jak redukcja sił zbrojnych pię- i zycji— Problem ten, który mógł- 
ciu wielkich mocarstw o jedną trze- by się okazać kamieniem probier- 
cią. jak zaprzestanie agresywnej czym całego amerykańskiego pro 
wojny w Korei, jak zawarcie Paktu gramu ekspansji gospodarczej za

granicą może być rozstrzygnięty 
tylko przy pomocy bezpośrednich 
działań agresywnych ze strony

krajów Bliskiego i Środkowego| Pokoju.
Wschodu przez woiska USA, Anglii,!, „  . ,
Austraiu i Nowej Zelandii, znajdu-L Co t>'cz>' <rał°w Wschodu, w _ _ _ _  „ „ _ ywllv__ zp 
jącycb się w odległości 12—15 tvsię ^ m również krajów Bliskiego i rządu stanów Zjednoczonych w 
cy kilometrów od tej strefy oraz Środkowego Wschodu, to powszech .dziedzinie zagranicznej polityki
nr7.P7 UrmSlćił fitplrtrłritrii inn wz>f-ł Irr-a. Pif? 7f1Brifl 1P<IT *vmnałfil u/nfini' naro « . _____j _________przez wojska niektórych innych kra 
jów_— sygnatariuszy paktu atlan­
tyckiego. Utworzenie na terytorium 
państw Środkowego i Bliskiegopaństw Środkowego i Bliskiego renność, jaka cechuje politykę Zwiąż 
Wschodu obcych baz wojskowych, j ku Radzieckiego w stosunku do tych
przede wszystkim zaś baz amery-1 krajów

Policka wofny i polityka pokofa
W świetle tych faktów staje się polityce. Szydło zawsze wyłazi 

jasna zasadnicza różnica między pó
iityką zagraniczną Związku Radziec 
kiego, jego polityką pokojową, a po­
lityką państw imperialistycznych, 
zmierzających do cełów agresyw­
nych. Polityka ta decyduje również 
0 stanowisku tych mocarstw przy 
rozpatrywaniu takich zagadnień, jak 

redukcji zbrojeń i sił zbrój

w< ’ • i uiaoUZlUUC Ma
nie znana jest sympatia wobec naro gospodarczej 
dowych aspiracji narodów Wschodu Jest rzeczą charakterystyczną, 
i ich walki o niezawisłość i suwe-jże zjazdowi przesłał orędzie” powił 
rennosc, jaka cechuje politykę Zwiąż talne p. Truman, podkreślając w

ten sposob swą solidarność z pro­
gramem uchwalonym przez naro­
dową radę handlu zagranicznego.

Drugi fakt również zasługujący 
na poważną uwagę, to wyznaczo­
na na początek grudnia w  No­
wym Jorku pierwsza międzynaro- 

konferencja przemy słow-

Tak więc — zjazd narodowej ra­
dy handlu zagranicznego, konfe­
rencja, o której wspomniałem przed 
chwilą, narada w Rzymie, która roz 
poczyna się dzisiaj i na którą udali 
się pospiesznie panowie Eden i Aclie 
son, nie mający ważniejszych zain­
teresowań niż to, co będzie się dzia 
!o w Rzymie — na tzw. radzie blo- 
ku atlantyckiego, gdzie będą oma­
wiane w innym aspekcie interesy 
pokoju, tj. innymi słowy, gdzie u- 
waga będzie poświęcona"jednej stro 
nie tego medalu, o którym mówi! 
p. Acheson. Drugiej stronie meda­
lu  ̂— pracy dla pokoju poświęcają 
dziś uwagę drugorzędni przedsta­
wiciele Stanów Zjednoczonych, po­
nieważ p. Acheson nie może tu tra­
cić czasu na rozmowy o pokoju. 
Musi on „robić pokój"', ..pracować 
dla pokoju“ i spieszy do tej pracy 
wraz z Adenauerem i innymi spi­
skowcami przeciwko pokojowi do 
Rzymu, dokąd udał się także p. 
Eden, który również nie ma czasu, 
by przebywać wśród nas tu, gdzie 
omawiane' są żywotne i palące 
zagadnienia pokoju.

Każdy postępuje tak, jak to od­
powiada jego interesom i interesom 
tych, których wolę reprezentuje.

I teraz chcą nas przekonać, że 
w tej atmosferze psychozy wojen­
nej i wojennej gorączki, gdy wszyst 
kie wysiłki kół rządzących Stanów 
Zjednoczonych skierowane są ku 
realizacji planów wojennych, nie

nym. Oznacza to nową próbę, no­
wy

remnienia pomyślnego zakończe­
nia rokowań w Korei w sprawie

pretekst, nawy sposób uda- zaprzestania wojny,

Rzqd USA ponosi pełna odpowiedzialność 
z a  r o s n ą c e  n a p l e c i e  m i ę d z y n a r o d o w e

Nie lepiej przedstawia się rów­
nież sprawa jeśli chodzi o inne 
warunKi wstępne. Słyszeliśmy, 
jak pan Acheson podkreślał zwią 
zek między redukcją zbrojeń a 
zlikwidowaniem napięcia w sto­
sunkach międzynarodowych.

Ale czyż nie rząd amerykań­
ski ponosi wiaśnie odpowiedzial­
ność za rozpalającą się coraz bar-

wspominając o polityce zagranicz 
nej USA wobec Korei, Chińskiej 
Republiki Ludowej, Niemiec, Ira­
nu, Egiptu, Triestu, Austrii itd., 
itp.

Wszystkie te fakty wpływają 
w odpowiedni sposób na tempera 
turę stosunków międzynarodo­
wych. A co się tyczy specjalnie 
Związku Radzieckiego, wobec któ

dziej atmosferę polityczną, za stajrego Stany Zjednoczone prowadzą 
łe podwyższanie .się tempera-tury j jawnią swą agresywną politykę, 
politycznej? Niewątpliwie ponosi, gwałcąc porozumienia międzyna- 
jakkolwiek by odżegnywali się o d ; rodowe ze Związkiem Radziec- 
tego przedstawiciele USA, bez kim oraz podejmując kroki, za- 
wzgłędu na ich próby uchylenia j grażająee bezpieczeństwu ZSRR i 
się od tej odpowiedzialności. ¡pociągające za sobą groźbę nowej 

Na potwierdzenie tego można, wojny światowej, to takie fakty 
przytoczyć wiele faktów. Mówi-j są wszystkim znane i o nich tal; - 
łem już o nich ubiegłym razem, ! że już mówiłem.

Osiowo o imaitsGwaiiu dywersji bezczelnę 
prowokacja antyradsłecką

zawsze wyłazi z
worka.

Każdy dzień przynosi wciąż nowe 
fakty, ujawniające prawdziwą treść aowa 
polityki państw bloku atlantyckiego, 
zwłaszcza zaś Stanów Zjednoczo­
nych, których kola kierownicze opa­
nowane są obłędną ideą hegemonii 
światowej. Im bewzgiędniejsze są 
fakty demaskujące tę politykę, tym 
ostrzejsza staje się konieczność oslo

mających i nie mogących mieć nic 
wspólnego z tzw. obroną Stanów 
Zjednoczonych, mówią oni tu z po­
ważną miną o jakimś dążeniu do 
redukcji zbrojeń i sił zbrojnych.

Czy _ w takich warunkach przed­
stawiciele trzech mocarstw mogą 
dać coś więcej niż to co proponują 
w swym rachitycznym projekcie re­
zolucji o tzw. redukcji zbrojeń?ców, na którą zaproszono 300 wiel

Nowy”  projekt mocarstw zachodnich jeszcze 
jednym wybiegiem

>t

nięcia, zamaskowania agresywnego Francji

Mówiono tu, że projekt rezolucji 
Stanów Zjednoczonych, Anglii i 

sprawie redukcji zbro­
jeń jest „projektem nowym i śmia­
łym“ , że projekt ten uwzględnia do 
świadczenia zdobyte w tym czasie, 
że uwzględnia on — jak oświad­
czył tu b. minister spraw wewnętrz 
nych Francji Juieś Moch —: rozcza-

spraća
nych Przedstawiciele tych krajów ^a,
nie potrafią, mimo największych wy, charakteru tej polityki, przybrania 
Sitków, nadać przy pomocy syrenie- pozy przyjaciół pokoju i współpra- 
go śpiewu innego charakteru swej, Cy międzynarodowej.

Trnmanowski „język siły“  nie robi wrażenia 
na naradzie radzieckim

Wydarzenia na Dalekim, Bliskim, Należy się dziwić, jak 
i Środkowym Wschodzie obalają cal i krótkowzroczny jest sekretarz sta-!r<nvanie> jakiego doświadczył jego 
kowicie legendę o pokojowych ce- nu USA, który przypuszcza, że siłą rząd w przeszłości.
Jach i pokojowym charakterze po,można do czegokolwiek bądź zmu-| w ,..- - u  . 
htykf zagranicznej bloku atlantyc-jsić Związek Radziecki — i którv' N y Jedrlak stwienJz'c bez kiego. •—  . . . . .  - - - 3

Agresywna polityka Stanów Zjed­
noczonych, nadających ton blokowi 
atlantyckiemu, jest ucieleśnieniem 
zasad, leżących u podstaw tej po­
lityki i jak wiadomo, jedną z naj­
ważniejszych zasad tej polityki, jest 
tworzenie tzw. „ s y t u a c j i  
s i ł y “  (według ulubionego okre 
ślenia pana Trumana i pana Ache- 
sona). Jest to kult siły zbrojnej, z 
którą kierownicy USA wiążą wszy 
stkie swe nadzieje. Wszak to pan 
Truman właśnie jest autorem ma­
ksymy, że możliwość zapewnienia 
pokoju będzie większa, jeśli Stany 
Zjednoczone będą konsekwentnie re
alizowały swój program militarny.

C
Genialne przewidywania Stalina spełniły się
Przewodniczący Rady Ministrów potwierdzających w całej pełni to 

Związku Radzieckiego Józef Stalin,¡wskazanie Stalina. Sytuacja ekono- 
w rozmowie z korespondentem | miczna i finansowa Anglii, Francji 
„Prawdy“ w lutym br. wskazał na | i szeregu innych krajów, będąc na- 
to, że państwo radzieckie, jak każde stępstwem podporządkowania tych 
w ogóle państwo na świecie, nie krajów agresywnej polityce USA, po

sic ¿.wiązea KaaziecKi — i Który' °
nie rozumie, że jest to zupełnie nie- rodek> że projekt ten nie uwzględ 
stosowny język w stosunku do Zwią nia bynajmiej, ani zdobytych do' 
zku Radzieckiego.

Aby wprowadzić w błąd naród a- 
merykański ł narody innych kra­
jów -— uczestników agresywnego 
bloku atlantyckiego, rozpowszechnia 
się kłamstwa j oszczerstwa, jakoby 
Związek Radziecki zamierza! na­
paść na USA, lub jakiekolwiek fn- 
ne kraje.

Związek Radziecki niejednokrotnie 
już demaskował niedorzeczności i 
kłamliwość tego rodzaju oświad­
czeń.

może rozwijać pełną parą przemy­
słu cywilnego, wznosić wielkich 
budowli w rodzaju elektrow­
ni wodnych na Wołdze, Dnie­
prze I Amu-Darii, wymagających 
dziesiątków miliardów wydatków

gorszyła się w takim stopniu, że nie 
można już tego ukrywać.

Oto rezultaty .obecnej polityki 
zagranicznej Stanów Zjednoczo­
nych.

Prosiłbym panów delegatów, a
budżetowych, kontynuować polityki żeby zestawili wszystkie oświad- 
systematycznego obniżania cen to- czenia wychwalające kult siły i
warów masowego spożycia, co rów-¡konieczność dalszej rozbudowy 
nież wymaga dziesiątków miliardów swych sił zbrojnych, dalszego roz 
wydatków budżetowych, nie może ¡0 [szerzenia baz wojskowych, budo- 
kować setek miliardów w odbudowę wy nowych i wzmocnienia istnie-
żniszczonej przez okupantów nie 
mieckich gospodarki narodowej, a 
zarazem i w tym samym czasie mno
żyć swych sił zbrojnych, rozwijać 
przemysłu wojennego. Stalin wska-

jących, dalszego rozwoju broni a 
tomowej — z tym planem tzw. re
dukcji zbrojeń, który przedsta­
wiają nam tu jako punkt zwrot­
ny w historii świata. Wówczas mo

zywal na to. że taka „bezsensowna¡że stanie się bardziej jasne, czy 
polityka doprowadziłaby państwo j godzi się mówić, że wyciąga się 
do bankructwa“. I oto dzisiaj, wlaś-!do nas rękę, czy bardziej stosow­
nie tutaj, w stolicy Francji, odczu-jne będzie stwierdzenie, że wycią- 
wamy w całej pełni słuszność tej ge'ga się do nas rękę grożąc bronią, 
malnej  ̂ przepowiedni. Oto jak ma się sprawa w rze-

DzisiaJ mamy już wiele faktów,'czywistości.

Jiiwżiie agrosywne dazeaia monopslistów

świadczeń, ani różnych rozczarowań. 
Plan ten nie jest nowy, ponieważ 
zbudowany jest zgodnie ze zna­
nymi wszystkim i dawno odrzuco­
nymi przez szereg krajów zasada­
mi tzw. „planu Barucha“. Plan ten 
nie jest śmiały, ponieważ nie do­
starcza ani jednego zasługującego 
na istotną uwagę rozwiązania wy­
suniętych w tym projekcie zagad­
nień. Wystarczy powiedzieć, że ca­
ły plan tzw. redukcji zbrojeń i sił 
zbrojnych, wysuwany przez ten pro 
jekt, jest bezpośrednio uzależniony 
od szeregu wstępnych warunków; 
pewne warunki projekt wymienia a 
inne przemilcza, ale mówili o  nich 
i akcentowali je autorzy projektu.

Tak się ma np. sprawa z wstęp­
nym warunkiem położenia kresu 
wojnie w Korei. W deklaracji 
„trzech“ warunek ten umiesz­
czony został w punkcie szóstym, 
który stwierdza bez ogródek, 
że ogólny program redukcji 
zbrojeń nie może być wprowa­
dzony w życie, dopóki toczy się 
wojna w Korei. Oprócz tego punkt

ten wskazuje na konieczność jedno 
czesnego rozwiązania również za­
gadnień politycznych, które dzielą 
świat. W obecnym projekcie rezo­
lucji tego już nie ma. Nie znaczy 
to jednak, że autorzy rezolucji 
„trzech“ wyrzekli się tego wstęp­
nego warunku, i rzeczywiście, jeś­
li przypomnimy sobie przemówienie 
p. Achesona w Komisji Politycznej 
to możemy się przekonać, że doma 
Sa się on nadał tego wstępnego 
warunku. W tym swoim przemowie 
niu p. Acheson oświadczył, że sy­
stem redukcji zbrojeń nie może za­
cząć działać, dopóki wojna w Ko­
rei trwa — i jak długo taka sytu­
acja trwa, żaden plan nie może być 
wprowadzony w życie.

Jednakże powoływanie się na 
wojnę w Korei jest tylko pretek­
stem, ażeby uchylić się od poro­
zumienia w sprawie redukcji 
zbrojeń.

Jednocześnie robi się wszystko, 
ażeby przedłużyć wojnę w Korei, 
ażeby przeciągnąć rokowania w 
sprawie położenia kresu działa­
niom wojennym. P. Eden oświad­
czył nawet w Izbie Gmin, że jed­
nym z nieodzownych warunków 
zaprzestania ognia w Korei i po­
łożenia kresu działaniom wojen­
nym jest sprawa jeńców wojen­
nych.

Obecnie wymiana jeńców wo­
jennych wysuwana jest przez 
blok anglo -  amerykański już ja 
ko nowy, dodatkowy warunek po

Wiadomo, że nieomal w przed-1 
dzień otwarcia tej sesji w  »oło­
wie października, prezydent USA 
p. Truman podpisał nową ustawę, 
znaną pod nazwą: „Ustawa z 1951 
r. o wzajemnym zapewnieniu bez 
pieczeństwa“ . Ustawa ta przewi­
duje specjalne kredyty w sumie 
100 milionów dolarów na zaopa­
trywanie w  środki finansowe — 
cytuję odpowiedni wyjątek z tej 
ustawy „wszelkich dobranych od­
powiednio osób zamieszkałych w 
Związku Radzieckim, Polsce, Cze­
chosłowacji, na Węgrzech, w  Ru­
munii, Bułgarii, Albanii... lub o- 
sób, które zbiegły z tych krajów, 
bądź to dla skupienia ich w  od­
działach sił zbrojnych popierają­
cych organizację paktu północno­
atlantyckiego bądź dla innych ce­
lów“.

Ustawa ta przewiduj'e więc, jak 
widzimy, finansowanie przez Sta 
uy Zjednoczone poszczególnych o- 
sób i grup zbrojnych na teryto­
rium Związku Radzieckiego i szere 
gu innych krajów, dla prowadze­
nia przez nie działalności sabota­
żowej i dywersyjnej w wymienio­
nych państwach.

Ustawa stwierdza wyraźnie, że 
rząd USA podejmuje się opłacania 
ludzi zbiegłych z ZSRR oraz z in­
nych wskazanych w tej ustawie 
krajów lub naw-et zamieszkałych w 
tych krajach i dostarczania środ­
ków finansowych xv celu łączenia 
ich w specjalne uzbrojone oddzia­
ły. Innymi słowy, rząd Stanów 
Zjednoczonych podejmuje się orga 
nizowania i finansowania grup 
zbrojnych złożonych zarówno z o- 
sób zamieszkujących ZSRR jak i z 
takich, które zbiegły z ZSRR, dla

wnętrzne sprawy innych państw 
stanowi jednocześnie pogwałcenie 
zarówno uznanych powszechnie 
norm prawa międzynarodowego jak 
i zasad, na których oparta zosta­
ła Karta Narodów Zjednoczonych. 
Stanowi ona także brutalne po­
gwałcenie przez Stany Zjednoczo­
ne porozumienia radziecko - ame 
kańskiego z 16 listopada 1933 r.

Uchwalenie ustawy, przewidu­
jącej wyasygnowanie 100 milio­
nów dolarów na działalność sabo­
tażową i dywersyjną przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu dowo­
dzi, że rząd Stanów Zjednoczo­
nych, gwałcąc brutalnie przyjęte 
zobowiązania, kontynuuje tym sa­
mym politykę dalszego pogarsza­
nia stosunków ze Związkiem Ra­
dzieckim i dalszego zaostrzania 
sytuacji międzynarodowej.

Wydając swoją „ustawę z 1951 
r.“ rząd USA dopuścił się niesły­
chanego pogwałcenia norm prawa 
międzynarodowego nie dającego 
się pogodzić z normalnymi stosun 
kami pomiędzy krajami i z posza­
nowaniem suwerenności państwo­
wej. Akt taki ocenić można je ­
dynie, jako akt agresywny zmie­
rzający do wywołania dalszych 
komplikacji w stosunkach między 
Stanami Zjednoczonymi a Związ­
kiem Radzieckim i do zaostrze­
nia sytuacji międzynarodowej.

Ten bezprzykładny akt, nie ma­
jący precedensu, wymaga inter­
wencji Organizacji Narodów Zjed 
noczonych.

W obliczu takiego postępowania 
rządu USA powstaje pytanie: jak 
można, nie wpadając w obłudę i 
fałsz, mówić o dążeniu do osła-------- ---------- -------— u u uu osia-

walk* przeciwko /wiązkowi Ra- błonia, napięcia w stosunkach
dzieckiemu. Takie postępowanie 
Stanów Zjednoczonych oznacza 
bezprzykładną ingerencję Stanów 
Zjednoczonych w wewnętrzne spra 
wy ZSRR i krajów demokracji lu­
dowej, o których mowa w tej no­
wej ustawie amerykańskiej. Ale ta 
bezpośrednia ingerencja USA w we

Pwcde wszystkim — zakaz kroni etemowei
W swym przemówieniu p. Ache

międzynarodowych? Jak można 
wysuwać sprawę osłabienia napię 
cia w stosunkach międzynarodo­
wych jako warunek wstępny dla 
uchwalenia rezolucji o redukcji 
zbrojeń i sił zbrojnych?

Moim zdaniem — w żaden spo­
sób nie można tego pogodzić.

—-  P
son usiłował twierdzić ,że projekt 
rezolucji „trzech“ przewiduje rze­
komo zakaz broni atomowej. W 
istocie rzeczy projekt ten nie za­
wiera żadnego zakazu broni atomo­
wej. Nie trudno przekonać się o 
tym, jeżeli sięgniemy do tego pro­
jektu. Projekt mówi o ustanowieniu 
kontroli międzynarodowej. w celu 
zagwarantowania zakazu broni a- 
tomowej. Ale nie oznacza to bynaj­
mniej zakazu broni atomowej. Z 
takim sformułowaniem spotykaliś-

O tym jakie są rzeczywiste ce­
le polityki zagranicznej Stanów 
Zjednoczonych, można jednak są­
dzić nie tylko ną podstawie tego,

co mówią dyplomaci amerykań­
scy, lecz również na podstawie te­
go, co oni przemilczają, a co wy- 

Sfjni g ^ p o jjjg g j amerykan

Porozumienie w sprawie linii de m arkacp e j
w  f * € w i m 8S M n € f x o n § e

~  A/ r ° t  Nowych! Tekst porozumienia ma brzmienie 
° nos, ’ ,ze Y drdu__23 iistopa-1 następujące

aa na posiedzeniu podkomisji ro- 
zejmowej w Panmundżonie delega­
ci oba stron osiągnęli porozumienie 
w sprawie linii demarkacyjnej. Ofi­
cerowie łącznikowi przystąpili do 
wytyczenia na mapie i w terenie 
istniejącej linii kontaktu (linia 
frontu), która będzie stanowiła
oficjalną wojskową linię demarka- 
cyjną po zatwierdzeniu porozumie­
nia przez delegację 
pełnym składzie.

obu »tron

Polska klasa robotnicza
pomoże ofiarom powodzi we Włoszech
dzi! Z„W‘ u!iU Z k°ua nMfa'ną powo* I rei skutkami dotknięte zostały wie dzią we Włoszech Północnych, kto iotysięczne masy pracujące miast i

wsi, prowincji Mantua, Rovigo, Fer 
rara i Adria — sekretariat CRZZ 
przesyła na ręce Włoskiej Konfede 
racji Pracy wyrazy ubolewania z 
powodu klęski i postanawia wyasyg 
nować kwotę 20 tys. zł na pomoc 
dla ofiar powodzi.

Sekretariat równocześnie wzy­
wa zarządy główne i zarządy okrę 
gowe związków zawodowych do 
złożenia w imię międzynarodowej 
solidarności odpowiednich sum na 
pomoc powodzianom — którzy w 
warunkach ustroju kapitalistycz­
nego znajdują się w szczególnie 
ciężkiej sytuacji.

Kwoty przeznaczone na pomoc; 
ofiarom

my_się już poprzednio i zawsze wy 
łaniaio się przy tym uzasadnione 
pytanie: jak może międzynarodowy 
organ kontrolny zagwarantować za 
kaz broni atomowej skoro nie ma 
samego postanowienia o zakazie 
broni atomowej?

(Dokończenie na str. 4).

— Podkomisja składająca się z 
przedstawicieli obu stron osiągnęła 
porozumienie w sprawie drugiego 
punktu porządku dziennego, a mia­
nowicie w sprawie „ustanowienia 
wojskowej linii demarkacvjnej mię­
dzy obu stronami, w celu utworze­
nia strefy zdemilitaryzowanej jako 
zasad czego warunku położenia 

I kresu działaniom wojennym w 
i Korei",

Zgon wybitnego działacza
państwowego ZSRR
A . Jefremowa

MOSKWA (PAP). W Moskwie 
zmarł 23 bm. po długotrwałej i 
ciężkiej chorobie wybitny dzia­
łacz państwowy ZSRR, Aleksan­
der Jefremow.

Jefremów byl członkiem Ko­
mitetu Centralnego WKP(b), w i­
ceprzewodniczącym Rady Mini­
strów ZSRR, deputowanym do 
Rady Najwyższej ZSRR.

Podpisanie umowy
handlowej z Austrią

WARSZAWA PAP. W dniu 21 
bm. została podpisana w Warsza­
wie, parafowana w dniu 2 sierp­
nia br. — umowa między Polską 
a Austrią, regulująca wymianę to­
warową na okres od 1 sierpnia 
1951 r. do 31 llpca 1952 r.

Ze strony polskiej umowę podpi- 
sal dyrektor departamentu w Mi­
nisterstwie Handlu,  , Zagranicznego

powodzi we Włoszech na-|,. , Wofyr!ski> ze strony austriac 
leży przekazywać na knnłn TR77' pełnomocny Fedc/  7 7  ^ ® °  ' M* konto CR£/ii racyjnej Republiki Austriackie! w
z dopiskiem „na pomoc ofiarom po Warszawie, p. dr W. Conrad-Ev- 
wodzi we Włoszech“, i bćsfeld, P °  y
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MASY PRACUJĄCE WYBRZEŻA
protestują przeciwko odbudowie Wehrmachtu

i wojennym planom imperialistów

Przodujący chłop

Wiadomość o nowych prowo­
kacjach przeciwko pokojowi ze stro 
ny imperialistycznych podżegaczy 
wojennych, wywołała wśród załogi 
portu gdańskiego wielkie oburzenie. 
To też robotnicy i pracownicy 
ZPGG, zgromadzeni w ub, sobotę 
na masówce jednomyślnie potępili 
niecne knowania organizatorów no­
wej pożogi wojennej i wyrazili sta­
nowczy protest przeciwko zbrodni­
czemu spiskowi amerykańsko-hitle- 
rowskiemu, wymierzonemu przede 
wszystkim przeciwko naszej ojczyź­
nie.”

Referat tow. Ślęzaka, omawiają­
cy agresywne plany imperialistów, 
przerywały pełne gniewu i niena­
wiści okrzyki zebranych: „Precz z 
podżegaczami wojennymi“ , „Wara 
imperialistom od naszych granic na 
Odrze i Nysie“ i inne.

Gorącymi oklaskami powitali ze­
brani przemówienia pracowników 
tow. tow. Irzewskiego i Stomporka, 
którzy wezwali towarzyszy pracy do 
wzmożenia wysiłków nad realizacją 
tegorocznego planu pracy naszych 
portów.

„Naszą odpowiedzią imperiali­
stycznym podżegaczom niech bę-

ł M Pokem czenie z e  sir»  f  J
dzie wzrost wydajności pracy, ob­
niżka kosztów własnych. Spotęgo­
wana praca dla narodu i pokoju — 
oto jedyna godną nas, polskich por 
towców, odpowiedź imperialistom 
na ich ludobójczą politykę“ — po­
wiedział ni. in. tow. Stomporek.

Następnie, wśród wielkiego entu­
zjazmu zebranych uchwalono rezo­
lucję, w której m. In. czytamy:

„Dla pomnożenia sil obozu poko­
ju i wyrażenia solidarności z wal­
ką naszych braci na zachodzie o po 
kój zobowiązujemy się nie szczę­
dzić wysiłku dla wykonania z nad­
wyżką planu 1951 r. i spotęgowania 
siły gospodarczej i obronnej naszej 
Ojczyzny. Przez zwiększenie siły 
Polski Ludowej wzmocnimy potęgę 
obozu pokoju, zagradzającego drogę 
nowej wojnie“ .

Po odczytaniu rezolucji przez ro­
botnika ob. Gromczewskiego, zeb­
rani długo i gorąco manifestował! 
swą solidarność z zawartymi w niej 
żądaniami wznosząc, okrzyki na 
cześć potężniejącego z każdym 
dniem obozu pokoju i jego chorą­
żego Wielkiego Stalina.

zachodnich nie będą walczyli prze­
ciw nam i dlatego zbroją byłych 
SS-manów, obiecując im w nagrodę 
nasze ziemie zachodnie.

—- Chcą dzielić skórę na niedź­
wiedziu, który ma mocne, łapy — 
oświadczył tow. Józef Kupicz.

— Musimy wykonać plan przed 
terminem — mówił z mocą znany 
racjonalizator tow. Tadeusz Pogo­
dziński. — Zorganizowaliśmy bry­
gady szturmowe, które „wyciągają 
robotę“  na pozostających jeszcze [ 

tyle odcinkach produkcyjnych.

perłalistów spiskujących w Rzymie 
i Paryżu.

Imperializm amerykański — 
mówi tow. Góral — w swej niena­
wiści do zwycięskiego obozu postę­
pu i pokoju, do krajów budują­
cych nowe.,'szczęśliwe życie, sta­
wia obecnie otwarcie i bez osłonek 
na zbrodniarzy hitlerowskich, na 
katów 2 obozów koncentracyjnych.
Adenauer, wraz z kliką dawnych
sztabowców Hitlera, przy jawnej :w tyle odcinkacn proauxcyjnycn. »ieniic t, gmina Nowakowo. w pow.
aprobacie swych amerykańskich oto  nasza odpowiedz Adenauerom, j w a i e m t y “ ' ^onanU . wSyatkich^owiązRów wobec państwa, 
mocodawców, zachłystuje się wizją Guderianom 1 Achesonom. | odstawi? on również n  zakontraktowanych tuczników.
wojny odwetowej, nowej pożogi, w Taką odpowiedż na knowania zbi sfor. pian sprzedaj zbotą n de^ tek ów  w j R wral  xm ała- 
którei imperialiści chcą pogrąiyćl P2naku doUrł daje caJ
SWiat . załoga warsztatów. > dają jakośń zbota, które zostało zakwalifikowane do I kategorii.

Jednak koła historii zatrzymać *

: ' “  A
^  M M

W Warsztatach PKP Nr 15
W olbrzymiej hali wagonowni 

Warsztatów Naprawczych PKP rr. 
15 zebrali się licznie robotnicy, by 
dać twardą robociarską odpowiedź

na knowania podżegaczy wojen­
nych. Zebrani z uwagą wysłuchali 
referatu sekretarza ORŻZ Tadeusza 
Górala, który mówił o planach im-

Szlakiem Planu 6-letnśego

Rosną nowe domy na starym mieście w Gdańsku
Z końcem listopada l w grudniu 

w trójmieście zostanie wykończona 
budowa setek nowych izb mieszkal­
nych, do których jeszcze przed no­
wym rokiem sprowadzą się rodziny 
robotnicze i pracownicze.

Najwięcej mieszkań oddanych bę­
dzie do użytku na starym mieście 
w Gdańsku. Tu prowadzone są o- 
becnie roboty wykończeniowe w do­
mach prży ul. Ogarnej, Garbary, 
Tkackiej 1 Ławniczej. Ogółem do 
końca roku pracujący otrzymają na 
Starym Mieście 285 izb.

W najbliższych dniach będą wy; 
kończone domy: przy ul. Ogarnej 
ar 1, Garbary 2 — 7 i Tkacka 21 
26. W grudniu będą oddane do u- 
żytku domy: przy ul. Ogarnej 98 —• 
102 i ul. Ławniczej nr nr 3, 4 i 5.

Na terenie Grunwaldzkiej Dziel­
nicy Mieszkaniowej do końca br. 
będzie oddanych do użytku kilka o- 
biektów: bloki przy ul. Grunwaldz­
kiej 65 — 67 oraz przy ul. Mickie­
wicza 33 — 35 i 35 — 37.

W Gdyni w bież. roku pracujący 
otrzymają ogółem ok. 160 nowych 
izb. W tych dniach oddane będą do 
użytku domy przy ul. Waryńskiego 
9a, 9b i 9c, a w grudniu ukończona 
zostanie budowa bloków pod nr 24 
-  30.

*  • *
Wszystkie załogi budowlane pra­

cują z myślą o przedterminowym 
oddaniu nowych mieszkań do użyt­
ku ludzi pracy. Żywe tempo prac 
panuje m. in. na budowie u zbiegu 
ulić Ogarnej i Ławniczej na starym 
mieście.

— Obecnie wykonujemy już pra 
ce wykończeniowe — mówi kie­
rownik budowy ob. Paweł Siele- 
wicz.

Komitet Blokowy w Sopocie
n a  S F e S

W tegorocznej wrześniowej zbiór- 
■ ce na SFOS wyróżni! się w Sopo

Pracują tu obecnie głównie tyn 
karze, cieśle i instalatorzy, Tynka­
rze posługują się radziecką maszy­
ną — tynkownicą. Dzięki niej 
praca szybko posuwa się na­
przód. Brygada tynkarzy wykonuje 
przeciętnie 200 proc. normy.' _ _ .

Robotnica Łabudzińska myje juz 
framugi drzwi, a ślusarz Bronisław 
Manejkowski, przygotowuje drzwi 
do wstawienia.

W piwnicach domów instalatorzy 
Paweł Andrzejewski i Bolesław Du- 
nowsld instalują urządzenia central 
nego ogrzewania. „Inne roboty in­
stalacyjne już wykonaliśmy — ob­
jaśnia Andrzejewski — pozostało 
tylko centralne ogrzewanie“ ,

Domy przy ul. Ogarnej 98 — 102 
i Ławniczej 3, 4, 5 dzięki wydajnej 
pracy załogi robotniczej, będą od­
dane do użytku przypuszczalnie 
przed terminem. (Kar.)

nie można. Historia nie cofa się 
wstecz. Dziś obóz postępowy i ro- 
koju jest silniejszy, niż kiedykol­
wiek przedtem. Rośnie świadomość 
mas pracujących krajów rządzonych 
przez kapitalistów. Świadczą o tym 
wymownie potężne demonstracje 
ludności Paryża przeciw pobytowi 
w ich mieście kandydata na nowe­
go „fuhrera“ — Adenauera. Rośnie 
opór przeciw militaryzacji w ca­
łych Niemczech zachodnich. .Szero­
kie rzesze społeczeństwa niemiec­
kiego nie chcą być mięsem armat­
nim w nowej pożodze wojennej.

Setki milionów ludzi na całym 
świecie z uwagą 1 otuchą słucha 
słów ministra Wyszyńskiego na bie 
żącej sesji ONZ. Wzrastające stale 
siły Związku Radzieckiego i krajów 
demokracji ludowej są potężną tamą,
0 którą rozbijają się zbrodnicze kno 
wania imperialistów.

By zwiększyć siły obozu pokoju 
polska klasa ’ robotnicza wzmoze 
jeszcze bardziej swe wysi ki pro­
dukcyjne, łamiąc wszelkie trudnoś­
ci, wykona przed terminem plan,
1 wzmocni jeszcze bardziej obron­
ność ojczyzny.

Po referacie kolejarze gorącymi 
oklaskami przyjęli rezolucję, w któ­
rej załoga warsztatów potępiła kno 
wania imperialistów 1 postanowiła 
spotęgować swe wysiłki dla umoc­
nienia siły gospodarczej i obronnej 
naszego kraju.

Po zakończeniu zebrania robot­
nicy wychodząc z hali komentowali 
z oburzeniem ostatnie posunięcia 
podżegaczy wojennych.

— Wiedzą oni dobrze — mówił 
przodownik pracy ob. Stanisław 
Zieziołka, — że robotnicy krajów

Książa katoliccy Wybrzeża
protestują przeciwko rewizjonistycznej akcji kleru w Niemczech zach.
___ . . „  «_ •_____ i: a ¡„i. „iłmnmio <if> wobec tvch i wrogiej działalności niemieckich koiW ub. czwartek odbyło się w sali 

Ratusza Staromiejskiego w Gdań­
sku walne zebranie Komisji Księ­
ży przy Okręgowym Zarządzie Z. B.
o W. 1 D.

Na zebraniu tym. ks. dr Maćko­
wiak wygłosi! referat, w którym 
stwierdził m. in.:

.Rządy krajów zachodniej Euro­
py i Stanów Zjednoczonych, kie­
rowane przez międzynarodowe kon­
cerny finansowe, widzą jeden cei 
przed sobą: opanowanie 1 zawład­
nięcie zasobami surowcowymi, gdzie 
kolwiek one się znajdują, opanowa

A jak zachowuje się wobec tych ¡wrogiej działalności niemieckich kói 
knowań duchowieństwo katolickie i j szowinistycznych, jawnie popiera- 
hierarchla kościelna w Niemczech przez część hierarchii kleru nie

mieckiego ł stwierdzają, że na prózachodnich?
Poważna część kleru katolickiego, 

z przedstawicielami wyższej hierar­
chii kościelnej, podsyca ten niebez­
pieczny i zagrażający Polsce i świa 
tu rewizjonizm, wykorzystując do 
tego celu zjazdy religijne.

Widać to z przemówień księdza 
kardynała Fringsa, wygłoszonych 
na zjazdach katolickich w Kolonii, 
widać z przemówień innych dostoj-

by rewizjonistycznego odwetu odpo­
wiadają twórczą i pokojową pracą 
dla dobra ojczyzny i narodu, dla do­
bra całej ludzkości.

XZeafa* b

nieczynny.

"K in a

...V - - r - m .  ~r--------  ników kościelnych, widać z prasy teatr  W1KLKI w  g dansku
nie rynków zbytu, podporządkowa- katolickiej. i godz. 19 — opera „sprzedana . na-
nie sobie jak największej ilości siły Musimy przed sobą postawić py-j rzeczona“ .
roboczej. tanie, jakie jest nasze stanowisko, j t e a t r  d r a m a t z c z n s  w g d a m

Starając się zrealizować fen cci, jakie istnieją dla nas zadania i ¡aK Tp^ B KF eralny w sopocik 
dążą one do wywołania nowej pozo-j je mamy realizować? 
gi wojennej, tworząc punkty zapal­
ne na Dalekim i Bliskim Wscho­
dzie.

Obecnie widzimy usiłowania zmiei 
rzające, by owe punkty zapalnej 
przenieść w nasze bliskie sąsiedz- > 
two, mianowicie do Niemiec zachód 
nich, gdzie tworzy się nowy Wehr­
macht. Celem odrodzenia .Wehr­
machtu i remilitaryzacji Niemiec 
zachodnich jest podsycanie szowi­
nizmu junkiersko - pruskiego, zmie 
rzającego do realizacji starego ha­
sła „Drang nacb Osteri".

Cel ten — to zabór naszych ziem 
polskich, to zniszczenie naszei kul­
tury narodowej, naszego języka o- 
raz wszystkiego tego, co jest drogie 
naszemu sercu.

Wakzac o chleb nie wolno zaniedbywać walki o mięso
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Beztroski stosunek do kontraktacji trzody chlewnej
p r z y c z y n ą  n ie w y k o n a n ia  p la n u  g m in n e g o  w  Z ó le w ie

Przede wszystkim musimy przej 
clwstawiać się wrogiej Polsce: 
działalności, a zwłaszcza antypol­
skim rewizjonistycznym wystą-1 
pieniom części kleru, niemiec-* 
kieuo GDAŃSK

,,, . . . . _  u.BaJks.“ we Wrzeszczu. — „OęstarekW szczególności -zadaniem «a-; iviatyt“ , godz. w, u  i 20.
szytn musi być: dalsza, niestru- j „ZMP-owtee“  we Wrzeszczu — „Błe- 
dzona praca w akcji pokojowej.; miecze“ , dod- „Grzech ,
zarówno na ambonie, jak i w koni 
fesionale i w czasie nauki re-| 
ligii. i

— Jak u was wygląda z kon­
traktacją trzody chlewnej?

Pracowników CUSiK w  Zble­
wie, powiatu starogardzkiego, 
Kazimierza Gierowskiego i A loj­
zego Lemkę pytanie to wprawia 
w zakłopotanie.

Ano, tak, Jcontraktacja... — 
zaczyna niepewnie Gierowski — 
właściwie to nie bardzo...

Okazuje Się, że pracownicy CUS 
nie wiedzą jak właściwie przebie 
ga kontraktacja trzody chlewnej 
na terenie gminy, w jakim stop­
niu jest wykonany plan kontrak­
tacji na I-szy kwartał przyszłe­
go roku. CUS w Zblewie nie in

cie szczególnie' Komitet” BlokowyIteresuje się w ogóle tą najpoważ- 
nr 2, który zorganizował wiele niejszą obok planowego skupu ak
imprez.

z której dochód całkowicie przezna- :sobie- w
cza się na odbudowę Warszawy, hę Z'ia-14 nazwisk kierowników grup, 
rlzie zabawa dziecięca, w lokalu aie 1 etatowych asystentów Cen- 
TPPR, w dniu 9 grudnia br. |tral1 Mięsnej.

A przecież nie kto inny, jak 
właśnie CUSiK w  pierwszym 
rzędzie odpowiada za przebieg 
kontraktacji trzody chlewnej, 
kontroluje działalność instytucji

cją. Przebieg kontraktacji na te­
renie gminy został przez pracowni

Czasowe zamknięcie
Muzeum Pomorskiego

w związku z remontem części po. kontraktujących, interesuje się i 
, i : .? pomaga w pracy kierownikommieszezen wystawowych, z dniem; 

dzisiejszym zostanie' czasowo zanrgrup producentów trzody chlew- 
knie.te Muzeum Pomorskie w Gdań nej i pilnuje, aby otrzymy-

Chodzi tutaj o wielką sprawę, 
o lepsze zaopatrzenie ludności pra 
cującej miast w mięso. Skąd więc 
bierze się ta obojętność dla kon­
traktacji trzody chlewnej u pra­
cowników CUSiK w Zblewie? 
Na to pytanie daje odpowiedź 
Kaeimierz Gierowski.

— Myśmy położyli teraz cały 
nacisk na planowy skup zboża, a 
kontraktację później nadrobimy 
— oświadcza on.

Tego rodzaju punkt^idzenia po­
dziela również współodpowiedzialne 
za przebieg kontraktacji Prezydium 
GRN w Zblewie.

— Mamy już doświadczenie — 
mówi przewodniczący GRN Paweł 
Greno — kilka akcji naraz nie da 
się ciągnąć, Nie można. Wpierw pin 
nowy skup zboża, finanse, a póź 
niej weźmiemy się do kontraktacji 
Rzody chlewnej.

Tutaj leży właśnie główna przy­
czyna zaniedbania kontraktacji. U- 
kuto w Zblewie szkodliwą teorviky 
o „ciągnięciu każdej akcji z osob­
na i w rezultacie spowodowano 
załamywanie się planów kontrak­
tacji.

Konstraktacja trzody chlewnej 
jest niezmiernie ważną akcją na 
wsi. Trzeba czuwać i troszczyć się
o jej przebieg z niesłabnącą uwa-

sku.
Ponowne otwarcie wystaw sta­

łych muzeum i wystawy „Sztuka 
w ZSRR“ nastąpi w dniu 2 grud­
nia.

wali oni należne wynagrodzenie 
za kontraktowane sztuki. Zada­
niem CUS jest na bieżąco znać 
i analizować stopień wykonania 
planów kontraktacji.

o je.) 1 J
gą i energią. Jest to obowiązkiem prawiony. Nie wolno zwlekać z kon- 
zarówno pracowników CUS *ragtacją. Należy i to natychmiast 
jak i Prezydium GRN.

tał 52 roku zamiast przewidzianych 
planem 564 sztuk bekonowych za­
kontraktowano do dnia 20. ii. br. 
zaledwie 149, na 81 mięsno-sloni- 
nowych — 27 sztuk. Sytuacja ta 
musi niezwłocznie ulec zmianie.

Bierność Prezydium GRN i dele­
gatów CUS wpływa ujemnie na 
GS, która biorąc z nich przykład, 
również do tego zagadnienia nie 
przykłada należytej wagi. Asysten­
ci Centrali Mięsnej pracują opie­
szale. Nikt ich nie kontroluje i nie 
stara się uaktywnić. Powzięte na 
niektórych zebraniach wyborczych 
ZSCh zobowiązania o zwiększeniu 
kontraktacji, nie zostały w Zblewie 
idpowiednlo spopularyzowane. W 
fen sposób zaprzepaszcza się zdro­
wą, oddolną inicjatywę chłopów.

Trzeba stwierdzić, że sytuacja ta­
ka panuje nie tylko w gminie Zble­
wo, lecz f na terenie całego po­
wiatu starogardzkiego. Powiat ten 
wykon*ał dotychczas plan kontrakta­
cji trzody chlewnej na I kwartał 
roku 1952 — w trzodzie bekonowej 
zaledwie w 18 ,proc., a mięsno- 
sloninowej — w ok. 40 proc. Przy­
czyny wszędzie są mniej więcej te 
same: prowadząc z wytężeniem ak­
cję skupu, kontraktację odsunięto 
na drugi plan.

Błąd ten musi być szybko na

Ponieważ główną formą walki o 
pokój jest realizacja Planu R-Ietnie- 
go, dlatego winniśmy tę Łączność 
między pokojem <T Planem 6-ietnim 
stale podkreślać.

Zadaniem naszym jest pogłębie­
nie wśród | duchowieństwa i wier­
nych patriotyzmu i miłości do Poj- 
ski Ludowej, całkowite odżegnanie 
się od wszelkiej wywrotowej i 
szkodliwej dla jedności narodowej 
działalności podziemia, jawne i pu 
bliczne potępienie go".

Nad wygłoszonym referatem wy­
wiązała się ożywiona dyskusja. Za-

kitna miecie“ , cioci 
godz. 16, 18 i 20.

.Przyjaźń“  we Wrzeszczu, w pomccp-... 
środy, piątki i niedz. — „Bajka o 
rybaku i rybce“ , od 28 bm. „Po­
gromca atamana“ , godz. 17 i 19.

„Marynarz“  - Nowy port, w ponie­
działek nieczynne, od wtorku — 
„Cliinv walczą", godz. 18 i 20.

„Polonia“  -  Oliwa -  „Kobieta wyru­
sza W drogę“ , godz. 16, ia i 36.

GDYNIA
„Atlantic“ — „Małżeństwo Katarzy­

ny“, dod. „Skrzydlata młodość'1, 
godz. 16,30, 18,30 i 20,30.

„Goplana“  — „Zaklęta narzeczona , 
od 20 bm. — „Bojownik wolności . 
godz. 16, 18 1 20.

„Warszawa“  _  „Daleko od Moskwy ,
godz- 16. 18 i  20- „  , , ,

„Promień“  - Chylonia — „Świniarka 
i pastuch“ , od 30 bm. „Pogromca 
atamana", godz. 17 i  20.

„Neptun“  -  Orłowo — „Stiepan Ra 
zin“ , godz. I? i  ł»-

SOPOT— 1-----„  - .. su rm
bierający głos księża napiętnowani Ba|tyk„  __ „zakazane piosenki', 
antypolskie, rewizjonistyczne j f 
stąpienia reakcyjnego odłamu kleru. 
niemieckiego z kardynałami Fring-S t  't-
sem i Fauihaberem na czele. j / A

„Obowiązkiem każdego kapłana ii
Polaka, jest włączenie się do szere-|pROG[RAM ROZGŁOgNI g d a ń s k im  
gów walczących o utrwalenie po-i n* wtorek, 27 u. 1951 r.
koju, do szeregu tych, którzy sku-j s oo _  Gdańsk wita słuchaczy —
tecznie wałcza o pokrzyżowanie p!a chwila muzyki _  lok. 5,03 -  sygnał 

K H ¡czasu. 5.05 — Wiadomości poranne,
nów podżegaczy wojennych — ¡5,10 *— Koncert poranny. 5,50 — Komu

i  j -i _  r- cj-łfl-łk 7 «hip- nUcat PIHM dla rybaków — lok. 5,53 stwierdził m. in. ks. Siuda*, zaoie _  gtan pogody _  pieśń Si00 _
rający głos w dyskusji.

W uchwalonej rezolucji księża Wy­
brzeża wyrażają protest przeciwko

Termin kontraktacji na pierwszy 
kwartał 52 roku upływa szybko. 
Czasu jest cora2 mniej. A w Zble­
wie z kontraktacją nie jest dobrze. 
Oto kilka liczb: na pierwszy kwar-

Otwarc e wystawy
pośw ieconej H. K ołłątajow i

W ub. sobotę w sali Ratusza Sta 
romiejskiego w Gdańsku, przy ul. 
Korzennej, została otwarta wysta­
wa, poświęcona wielkiemu reforma 
torowi z XVIII wieku Hugonowi 
Kołłątajowi. Wystawę otwarto z 
okazji dwuchsetnej rocznicy uro­
dzin H. Kołłątaja.

Eksponaty wystawy — ryciny 
teksty obrazują działalność Kolią 
taja oraz przedstawiają wspóicze 
snych mu i jego epokę.

ożywić pracę na tym odcinku. Przy 
dobrze zorganizowanej pracy w 
żadnym wypadku nie wpłynie to u-
jemnie ani na przebieg planowego
skupu zboża, ani na realizację zo-

DYZURY APTEK

Program dnia. 6.05 — Gimnastyka. 6,15
— Zapowiedź programu lokalnego — 
lok. 6,16 — Uwaga PGR-y — 10k. 6A0
— Dziennik poranny. 6,50 — Muzyka.
7.20 — Muzyka rozrywkowa. 7,55 — 
Wiadomości poranne. 11,40 — Komu­
nikaty miejscowe — lok. 11,45 — „Głos 
mają kobiety“ . 11,57 — Sygnał czasu. 
12,04 — Dziennik południowy. 12,15 — 
Muzyka. 12.45 — „Na swojską nutą". 
13.15 — Komunikat PIHM dla ryba­
ków» — lok. 13,16 — Rezerwa dla Wsi
— lok. 13,25 — Program dnia. 13.30 — 
Audycja szkolna. 13,55 — Audycja 
szkolna. 14,15 — Muzyka. 14,50 — Kon 
cert. 15,30 — Audycja dla świetlic dzie 
cięeych. 16,00 — Wszechnica Radiowa
16.20 — Muzyka kameralna trio Hayd­
na w wykonaniu Gustawa Pieske, Ta­
deusza Kochańskiego l akompania­
ment Karola Baryły — lok. 1650 — 
Reportaż oświatowy „W  pracowniach 
naukowców“ , wywiad z prof. Kletu- 
rakisem — lok. 17,00 — Wiadomości 
popołudniowe. 17,05 -- Koresponden 
cja zagraniczna, 17,15 -  Koncert. 17 4»
— Radiowy poradnik językowy. 18 00
— Konkurs chórów. 18,30 — Wszech­
nica Radiowa. 18,50 — Trybuno ko­
respondenta — lok 19.00 — Amator­
skie zespoły świetlicowe: Zespół S ocz 
n! Gdańskiej — lok. 19,15 -  Codzien­
ny przegląd wydarzeń — lok. 19.30 — 
Muzyka, 20.00 — Koncert. 20 58 — Ko-

OGLOSZłi-NlA PK03NE
T r z y m i e s i ę c z n e  bo w o -
tsesna korespondencyjne 
kursy księgowości. Łódź — 
fcrefta 16» 1710/K

od dnia 24. XI. do 2. KII br.
Gdańsk — Apteka nr 3 przy ul. Ro- rauzysa, zu.uu — rconcen. ¡o m — i»„- 

kossowskiego nr 35 1 Apteka nr 51! munikat PIHM dla rybaków — lok 
przy ul. Wałowej 14b — dyżur dzień- ¡20,58 — Stan pogody. 21.00 -  Dzienni 
ny. ‘ (wieczorny pl 26 — Wladom -»Sol. ‘ "O

_______   .... .......... ... .............................——.....■*----------------- - -----==ihnwia?ań flnnnsnwuch wsi wobec Sdańsk - Wrzeszcz — Apteka nr 6. u l.; towe. 21,30 — Pieśni Ryszarda S .aus-
-------------------„  _______ „  _  _  _ _  „r . ~ l  t>owl4zan tmansowycn msi w ootc M,erosławskiego 27, róg Micklewl-|sa -  śpiewa Alina Bolechowska ; -

D Z 1  E l V  s  państwa. Wszystkie te akcje mogą; cza„
JU  J l 3  V  t l  1  i l  1  i b  I  * *  M  i w  — j p0Wjnny by£ prowadzone rownolć- Gdynia — Apteka nr 14, uL Święto-

gle, z pełną odpowiedzialnością z a L fańska 122s p r z e d a ż y  losów  Loterii Fantowej 
j e s z c z e  c z a s  k u p i ć  l o s

g!e, z peiną oapowieazmmosuą ^  g — t _  -¿„ws _  Apteka Rr M> So 
całkowitą i terminową realizację, potj Rokossowskiego 21 l Apteka 

.... -u — J~Ł Ed. G. i nr ij w Plłwln uJ. Kftprów *planowych zadań*

sopran, przy fortepianie Jerzy Ledeid
— lok. 21,50 — Audycja literacka. 22,05
— Muzyka. 23.00 — Koncert. 23 50 — 
Ostatnie wiadomości. 24.00 -  Komuni­
kat PIHM dla rybaków — lok. 24,00 
i— Hymn i koniec audycii



Sit. 4

O bezwzględny zakaz broni atomowej
£?ofto«icze«»ie przemóic/jeniffl świra. Węgszągsasliieyo mg sis*. 2

inOWl Sift n a m  ŻO v n l r a r r  Stp.tni «

d r. 308 <1584)

Mówi się nam, że zakaz broni 
atomowej bez ustanowienia kontro- 
ii międzynarodowej nad wykona­
niem takiego zakazu byiby nie do 
przyjęcia, może to bowiem posta­
wić w niebezpiecznej sytuacji te 
państwa, które będą sumiennie wy­
konywały uchwałę o zakazie broni 
atomowej, w tym czasie gdy jakieś 
inne państwo zdecyduje się na po­
gwałcenie tej uchwały. Ale przecież 
my proponujemy zakaz bron! ato­
mowej wraz z ustanowieniem kon­
troli międzynarodowej, co ma prze 
widywać albo jedna i ta sama kon­
wencja albo dwie zawarte jedno­
cześnie konwencje.

Związek Radziecki również na 
poprzednich sesjach żądał zakazu 
broni atomowej, za każdym jednak 
razem odrzucano jego propozycje,

ku, gdy zobaczą, że nie są już wię­
cej monopolistami“.

Specyficzną cechą planu Barucha 
jest to, że wytwarzanie energii a- 
tomowej w rozmiarach, które mo­
głyby służyć produkcji broni ato­
mowej i które uznano by za nie- 
bezpieczne — byłoby oddane do 
wyłącznej dyspozycji międzynarodo 
weg° organu kontrolnego, a wszyst 
kie zakłady atomowe stanowiłyby 
jego wyłączną własność.

Lecz czym był by ten międzyna­
rodowy organ? Oto co mówił na 
ten temat Baruch w sprawie skła­
du osobowego tego organu: „Perso 
nel międzynarodowego organu mu­
si się składać z osób kompetent­
nych i kompetencja ta musi być do

S U “ b dnl* •>'» w
wej. Rzecz jasna, że dia tych, któ- miar  ̂ mozn°ści personel musi być

’ dobrany zgodnie z zasadą między­
narodowej reprezentacji

rzy przygotowują napaść na Zwią 
zek Radziecki, korzystnie jest za­
chowanie jakiejś przewagi w tej 
dziedzinie, najpierw przewagi mo­
nopolistów, kiedy Stany Zjednoczo 
ne uważały, że mają pod tym 
względem monopol a następnie po 
zlikwidowaniu takiego monopolu, 
przewagi ¡¡ościowej ,na którą Stanv 
Zjednoczone wciąż jeszcze iiczą.

Przewodniczący Radv Ministrów 
Związku Socjalistycznych Republik 
Radzieckich J. W. Stalin w odpo­
wiedzi korespondentowi „Prawdy“ 
w sprawie broni atomowej wskazy­
wał, że Stany Zjednoczone chciały­
by posiadać monopol w zakresie 
produkcji bomb atomowych oraz 
mieć nieograniczone możliwości 
straszenia i szantażowania innych 
krajów, i że zwolennicy bomb ato­
mowych „mogą się zgodzić na za­
kaz broni atomowej tylko w wypad

Z oświadczenia Barucha wynika, 
że po pierwsze muszą to być ludzie 
wybitnie kompetentni w tej dziedzi 
nie. Można powiedzieć z góry, iż 
Amerykanie będą zawsze dowodzić, 
że ich uczeni w rodzaju Lilientha- 
la, Barnarda, Thomasa itd. są naj­
bardziej kompetentni - -  że nie ma 
ludzi bardziej kompetentnych od 
nich. A po drugie —■ „w miarę mo­
żności“ organ ten musi być orga­
nem międzynarodowym. Dajmy na 
to, że powiedzianoby nam o Or­
ganizacji Narodów Zjednoczonych, 
iż winna ona być „w miarę moż­
ności“  międzynarodową, to jak od­
nieślibyśmy się do tego?

Mikczemne machinacje impe?iallsińw w zwis§Z“ 
ku z wyborami do Rady Bezpieczeństwa

Obecnie mają się np. odbyć wy­
bory do Rady Bezpieczeństwa. De­
legacja jugosłowiańska opuszcza 
Radę Bezpieczeństwa, Jugosławia
jest kraj.em słowiańskim. W myśl 
porozumienia zawartego w Londy­
nie miejsca w Radzie Bezpieczeń­
stwa powinny być przyznawane nie 
tjiko przedstawicielom Europy Za­
chodniej. lecz również przedstawi­
cielom Europy Wschodniej, krajów 
słowiańskich, jak również prżedsta 
wicielorn Ameryki Łacińskiej itd.

Swego czasu domagaliśmy się 
i domagamy się nada!, aże­
by w myśl tradycji i w 
myśl „gentleman agreement“ , za­
wartego w 1946 roku, kandydaci

_ W roku 1949 oponowaliśmy prze 
ciwko wyborowi Jugosławii nie : 
innych powodów, lecz tylko dlate 
go, że przeszła ona do innego obo­
zu i zdradziła powyższą zasadę, 
nie _chcąc_ liczyć się z wolą więk­
szości państw tej strefy; pozbawi­
ło to ją prawa pretendowania do 
reprezentowania krajów tej strefy. 
Wysunęliśmy tym razem do Rady 
Bezpieczeństwa kandydaturę Biało 
rusi, lecz blok ariglo-amerykański 
wysuwa z ramienia krajów Europy 
Wschodniej — kandydaturę Grecji. 
Wysuwa się również specjalnie wy 
naleziony dla tej okazji kraj „s i o 
w i a ń s k i “ ~- Filipiny. (Śmiech).

Odbywa się ppza naszymi pieca

juz lat narzucać innym państwom 
ten w istocie rzeczy bezwartościowy 
plan kontrolny.

Narzucając ten pian, który — jak 
widzimy — zmierza do celów nie 
mających nic wspólnego z kontroią 
międzynarodową, podkreślano ko­
nieczność pogodzenia się z faktem, 
że pian ten wymierzony jest prze­
ciwko _ suwerenności innych państw. 
Kiedyśmy oponowali prffeciwko ta­
kim twierdzeniom, godzącym w su­
werenność państwową niezawisłych 
krajów, mówiono nam, że jest to 
nieuniknione w imię wyższych ce­
lów. Jednakże te wyższe cele spro­
wadzają się jedynie do zapewnienia 
monopolom amerykańskim panowa­
nia w dziedzinie energii atomowej.

Próbowano pomawiać nas o to, że 
jesteśmy rzekomo gotowi ze wzglę­
du na nasze rygorystyczne stano­
wisko, zignorować losy milionów 
ludzi, mogących paść ofiarą wojny 
atomowej, jeżeli nie zostanie osiąg­
nięte porozumienie w sprawie kon­
troli energii atomowej na podsta­
wie planu Barucha. Ale mówiliśmy 
już, że ten plan nie czyni zadość 
wymogom ustanowienia skutecznej 
kontroli międzynarodowej.

Przed finale® Festiwalu Muzyki Polskiej
Od wielu miesięcy z sal koncertowych, świetlic robotniczych i 

wiejskich rozbrzmiewają tony wspaniałej muzyki polskiej. To kon­
certują najlepsze zespoły zawodowe i amatorskie w ramach Festi­
walu Muzyki Polskiej — wielkiej imprezy muzycznej, prezentującej 
milionom słuchaczy najlepsze tradycje dawnej muzyki i jej osiągnię­
cia współczesne.

Obecnie zbliżamy się do finału Festiwalu Muzyki Polskiej, któ­
ry będzie przeglądem najlepszych zespołów muzycznych, chóralnych, 
tanecznych i podsumowaniem poważnych osiągnięć w dziedzinie 
twórczości kompozytorskiej, wykonawstwa i ogromnej pracy popula­
ryzatorskiej.

.._r _..v „ ,  Trwający od 9 miesięcy Festiwali Za dwa tygodnie odbędzie się
inną sprawą jest osłanianie się ożywi! ruch muzyczny w ca łym  ¡finał Festiwalu. Finałowe koncerty 
wspólnymi interesami, podczas gdy kraju w stopniu dotychczas niespo- ¡zespołów, zawodowych i amatorskich 

„„„„„— ■ 1 ; ¡zadecydują o przyznaniu nagród za

nie rzeczy, gdy „międzynarodowy ¡tencjalne środki wybuchowe mogą 
organ kontrolny będzie władał iji nadal znaleźć się w rękach pań- 
kierował przedsiębiorstwami, po-Jstw drogą zagarnięcia ich“ .

Zbsiisiulcze cele {¡lam Banucha
I oto taki plan nazywa się tu naj | rozumienie międzynarodowe wyma- 

epszym spośród tych, jakie można ga naturalnie pewnych ograniczeń 
było, stworzyć i usiłuje się od tylu w tej dziedzinie. Ale ograniczenie

suwerenności w imię rzeczywiści# 
wspólnych interesów — to jedno, a

* - r i J , UJ w '■ o iwpiii u UU Ij OlIWOUO HICOpU

L I i l C"yW1,!-0ŚCi- mV ię na, uwadze; tykanym. W dwóch pierwszych eta- interesy jakiegoś jednego kraju, w ,
danym wypadku USA, aby dążyć do;Pac"  oc* kwietnia do listopada 
ograniczenia suwerenności i co wię-jf)r- — odbyły się 52 koncerty sym- 
cej, do zupełnego zniesienia suwe- foniczne zespołów zawodowych, na
renności jak to przewiduje plan Ba- których wykonano m. in. 13 -10-
rucha. Na takie tzw. ograniczenie su , , , , , . . .  , ,
weremiości nie może się zgodzić ża-jWych utworow kompozytorów poi-

i sklch. Grann Erm/nip-r \tnk>1L'o iiden rozsądny człowiek.
Istnieje; szereg kompetentnych 

wskazań, że istotne niebezpieczeń­
stwo dla pokoju stanowi plan Ba­
rucha, przy którego funkcjonowaniu 
wszelkie naruszenie porozumienia, 
rzeczywiste lub domniemane, zda­
niem większości organu kontrolne­
go, mogłoby być wykorzystane do 
rozpętania nowej wojny światowej.

Faktem jest przecież, że znany 
nam dobrze Buliitt posunął się aż 
do tego, że decyzję rządu radziec­
kiego o zwiększeniu produkcji stali 
w. naszym kraju do 60 milionów ton 
rocznie uważa za dowód agresji ra­
dzieckiej. Odpowiednią decyzję wraz 
ze wszystkimi wynikającymi z niej 
konsekwencjami nie byłoby trudno

skich. Grano również wielką ilość 
utworów dawnych, reprezentują­
cych najlepsze tradycje muzyki na­
rodowej. Jeśli do tego dodamy ty

najbardziej wartościowe utwory 
współczesne, za najlepsze wykona­
nie indywidualne i zespołowe utwo­
rów dawnych i współczesnych.

Poważną rolę w przygotowaniach 
odegrały wydawnictwa muzyczne, 
które wydaiy niespotykaną dotąd w 
naszym kraju ilość utworów mu­
zycznych dawnych i współczesnych. 
Najlepiej zobrazują ogrom pracy 
wydawnićzej cyfry. Otóż w okresie 
Festiwalu wydano 77 pieśni w o-— j j | » VUV«I11*|M tlju u u o  I I picJIU TV u

siące imprez amatorskich zespołów;pracowaniu na instrumenty i chóry 
Związków Zawodowych, Związku! 0 Jucznym nakładzie 1.330 tys. egz.

W Festiwalu można wyróżnić dwa

Już nie raz wyjaśnialiśmy nasze; Bułlittowi przeforsować w organie 
stanowisko wobec zagadnienia su-1 kontrolnym przy funkcjonowaniu 
werenności, wskazując, że każde po-1 planu Barucha.

Wnioski delegacji radzieckiej
Na zakończenie chcielibyśmy pro-J Odpowiedź na te pytania poka- 

sic autorów i zwolenników projektu ¡że jednocześnie, na kogo rzeezy-
rezolucji „trzech“ , ażeby odpowie­
dzieli na następujące pytania:

Czy zgadzają się oni na to, aby 
Zgromadzenie Ogólne ogłosiło bez-
wzgiędny zakaz broni atomowej i ¡rodowej.

wiście spaść musi odpowiedzial­
ność za odmową bezwzględnego 
zakazu broni atomowej i ustano­
wienia ścisłej kontroli międzyna-

Samopomo.cy Chłopskiej i innych 
organizacji społeczno-politycznych 
na których miody, ale buj­
nie rozwijający się ruch amatorski 
zaprezentował swoje osiągnięcia 
przed milionami słuchaczy, otrzy­
mamy imponujący bilans, świadczą­
cy o wysokim poziomie, masowości 
i ogromnym zasięgu Festiwalu.

Festiwal poprzedziły staranne 
prace organizacyjno-przygotowaw- 
cze, których celem było pomóc zes­
połom amatorskim w ustaleniu re­
pertuaru i podniesieniu wykonania

i wskazówek zespołom amatorskim 
w tym wiele orkiestr symfonicznych.

ustanowienie ścisłej kontroli między 
narodowej nad wykonaniem tego za 
kazu?

Czy zgadzają się oni na to, aoy 
Zgromadzenie Ogólne poleciło ko-

Delegacja ZSRR uważa, że pro­
jekt rezolucji przedstawiony 
przez delegacje USA, Anglii i 
Francji nie może w obecnej swej

etapy. W pierwszym etapie domi­
nowały koncerty symfoniczne zespo­
łów zawodowych, obejmujące wy­
konanie nowych symfonii, kantat, 
inscenizacje dawnych i współczes­
nych oper i baletów. W drugim 
etapie natomiast punkt ciężkości 
przesunął się na muzyczny 1 ta­
neczny ruch amatorski.

W eliminacjach okręgowych zes­
połów Związków Zawodowych, któ­
re odbyły się w 13 województwach, 
uczestniczyło ponad 3000 zespołów, 

Repertuar finału stoi pod zna­
kiem muzyki współczesnej. Wyko­
nane będą wielkie utwory symfo-

na wyższy poziom. W całym kraju mczne. jak „Symfonia Pokoju A.
, , , ¡ Panufnika, symfonie — Bairda, My-

utworzone zostały ośrodki instrukta j cielskiego i wiele innych nowch
żowe, które udzielały fachowych rad' utworów kompozytorów współczes-

nych.
Na Festiwal kompozytorzy poi-w  Łjztł w ic ie  u iiw cau  ayilliU lllŁ £liyu i. t t a u n a i  ii_m /.j

Niemniejsze osiągnięcia w tej dzle- SCV stworzyli 50 nowych wielkich

f *  -  *  T f  * ^ $ S T m " Z S &  ¿»a. 2
Samopomocy Chłopskiej, którego słów Broniewskiego „Słowo o Sta- 
akcja festiwalowa objęła swym za-¡linie“, 2 opery Szeligowsk ¡ego

v,gvmc puicLuu ku- - — ---------  -------- -» “ " jsięgiem cały kraj docierając do „^ unt Żaków“ i Rudzińskiego „Jan-
misji do spraw energii atomowej jPostaci służyć głoszonym przez najdalszych zakątków wiejskich Do k° *}u.zyka" t“ 2 balety szereg
« zbrojeń zwykłego typu przygoto-„ie celom. Projekt ten wymagaludziału w Festiwalu zgłosiło siei’wartościowych pozycji z dziedziny wanie i przedstawienie Radzie B e z ___ u , „ „ uuziaiu w resuwaiu zgiosuo się muzyk, kameralnej i pontfd 70
pieczeństwa w t-rmiriie do 1 lu- ^ . 2 •̂cf1̂ P°Plaweft> Które dele- 2040 zespołów. W eliminacjach wzię pieśni masowych. W utworach tych

t _ Plń  __ « ' i* « ; uri/loó ćinlnin nrńhw o-rarnonto ł

suwani przez kraje odpowiedniej
strefy geograficznej. Tak też po­
stępowano do 1949 roku, lecz od 
tego czasu grupie delegacji słowian 
skich zaczęto stawiać przeszkody-, 
narzucając jej swego kandydata 
Przy ostatnich wyborach wysunięto 
Jugosławię na złość nam — wysu 
nięto i przeforsowano. Teraz wyna 
leziono nowy kraj „ s ł o w i a ń ­
s k i “ — Grecję. (Śmiech). I tego

tego 1952 r. projektu odpowiedniej 
konwencji?

Czy zgadzają się oni, aby ta kon 
wencja przewidywała środki gwa 
rantujące wykonanie uchwały Zgro­
madzenia Ogólnego o zakazie bro­
ni atomowej, o zaprzestaniu jej 
produkcji i o wykorzystaniu już wy 

a produkowanych bomb atomowychdo Rady Bezpieczeństwa byli wy- m‘ zmowa, 'toczą się tarM w H'“™™wauyai uomD aiomowycn
*.... . ......  .................................. 'związku z wyborami do Rady Bez-|wylą“ ™e dla celó'y cywilnych, jak

pieczeństwa i czyniono nawet alu-'!'d'y.n'ez. °. ustanowieniu ścisłej kon
zje, że sprawa ewentualnego popar 
cia kandydatury Białorusi będzie 
zależała od tego, w jakim stopniu 
będziemy ustępliwi w dzisiejszym 
naszym przemówieniu.

Muszę jednak oświadczyć, że nie 
będziemy się targowali. 'Będziemy

troii międzynarodowej nad wyko­
naniem wspomnianej konwencji?

Czy zgadzają się oni na to, aby 
Zgromadzenie Ogólne uznało, iż 
wszelki szczery olan istotnego zre­
dukowania wszystkich sił zbrojnych 

zbrojeń powinien uwzględniać

gacja ZSRR. zgłasza jednocześnie 
do pierwszej komisji.

Mamy nadzieję, że te poprawki, 
ze względu na swój bezsporny — 
naszym zdaniem — charakter, zo­
staną przyjęte, co utoruje drogę 
do osiągnięcia porozumienia w 
tak ważnych kwestiach, jak re­
dukcja zbrojeń i zakaz broni ato­
mowej wraz z ustanowieniem ści­
słej kontroli międzynarodowej 
nad wykonaniem zakazu broni a-

ło udział 510 zespołów, liczących |widać śmiałe próby czerpania z
9.690 uczestników. Występy tych Przeb°Satei skarbnicy tradycji na- 

, ,  , , , , , . . rodowych, z muzyki i pieśni ludo-zespołow oglądało około 440 tysię- WyCh.
cy widzów. Po finałach odbędzie się zjazd

nowego „ s ł o w i a n i n a “ chcą;dz‘iemy domagali się ’jego wybo-
raatF.,rnnvÛ  i, P1̂ ?1zjawicie-1 ru. Będziemy również demaskowa

'  ¿fh0d" CJ’ ‘L ,strefy re h Przemyślny mechanizm zmonto- gionalnej, w której znajdują się

walczyli o nasze prawo do wysu-| sprawę ustanowienia w ramach Ra- 
nięcia własnego kandydata i bę- dy Bezpieczeństwa międzynarodo­

wego organu kontrolnego?

Związek Radziecki, Czechosłowa­
cja, Polska, Białoruś, Ukraina, — 
kraje, których porozumienie jest 
nieodzowne dla wysunięcia kandy­
data do Rady Bezpieczeństwa.

wany przez tych.
Czy zgadzają się oni na to, że 

którzv rhn nr-,. zadaruem tego organu winna być 
. y - P kontrola nad zredukowaniem wszyst 

a . p awo, jazie daje narn (kich rodzajów zbrojeń i sił zbroj- 
Karta Narodów Zjednoczonych. !nych, jak również kontrola nad 
Zresztą mechanizm ten nie jest i wcieleniem w życie zakazu bron|i 
tak bardzo przemyślny. " (atomowej w ten sposób, ażeby ten

-e imponujące cyfry świadczą, że ¡kompozytorów polskich, na którym 
Festiwal stał się imprezą o niespo-' twórcy muzyki polskiej wyciągną 
tykanym zasięgu, która wśród naj - j wnioski z Festiwalu i na konkret- 
szerszych mas społeczeństwa spornym materiale, którego dostarczył 
pularyzowała polską muzykę dawną Festiwal, wskażą drogi dalszego 
i współczesną. ¡rozwoju muzyki pdlskiej. Festiwale

W okresie festiwalu zanotowano Muzyki Polskiej — jako przegląd 
tomowej i nad rzeczywiście ucz- wielką frekwencję na koncertach dorobku polskiej twórczości muzycz- 
ciwym i sumiennym wcieleniem i muzyki symfonicznej; muzyka zdo- nej ■ wykonawstwa — będą konty 
w życie uchwały o redukcji zbro-jbyia na staie tysiące nowych, nie 
jeń i sił zbrojnych. 'zwykle chłonnych słuchaczy.

nuowane i w latach następnych.
(J. B.)
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mm• i j  it m zakaz wi
„Międzynarodowy organ dla ••• amerykańskich pulatniej

otomowców
Tak więc, jeśli w ten sposób za 

chowują się członkowie takiej or­
ganizacji międzynarodowej, jak 
ONZ, to czegóż można oczekiwać 
od tzw. międzynarodowego orga­
nu kontrolnego, jeśli sami Amery 
kanie, np. Baruch, przyznają, że 
organ ten musi być internacjonał 
“ ym i międzynarodowym tylko w 
miarę możności, zastrzegając 
przy tym, że oczywiście muszą się 
w nim znaleźć ludzie najbardziej 
kompetentni. A któż to są owi kom 
petentni ludzie? To atomowcy a- 
merykańscy.

Są to ludzie zaiste bardzo „kom 
petentni“ i tę swoją „kompetencję“ 
wykazali oni w Hiroszimie i w Na 
gasakl.„

Nie wątpimy, że to zastrzeżenie 
iż organ kontrolny będzie „w miarę 
możności międzynarodowy“ wska­
zuje na to, że takiej możności e- 
wentualnle wogóle nie będzie.

Czy można mieć wątpliwości o 
do tego, jakie decyzje będzie po­
dejmował ten t. zw. międzynarodo-!

wy organ kontrolny, gdy będzie np. 
chodziło o Związek Radziecki?

Co się tyczy inspekcji, to i ona 
byłaby w całości w rękach USA 
ze wszystkimi wypływającymi stąd 
konsekwencjami.

Nie można nie pominąć tutaj

Stal“  mistrzem Gdańska i  szczypiorniaku
Interesujący przebieg miaio spot-¡Dla Gwardii bramki strzelili: Pa- hal Szkolne Koło Sportowe przy Li- 

kanie o mistrzostwo Gdańska w a lc z a k  i Swierzbinowicz po dwie i ceum Melioracyjnym 13:6 (6:4).
szczypiorniaku męskim pomiędzy Gebert Ił — 1. ¡Bramki dla AZS zdobyli: Szpotań-
drużynami Stali i Gwardii. Zwycię-j Dzięki temu zwycięstwu gdańska Drzymała^' PoitwrikM*1Gebert ^po 

zakaz wykonywany był jak najskru-1 żyła drużyna Stali, mająca dosko-jstal uzyskała tytuł mistrza nie po- jednej. Dla SKS: Dziura — 2 oraz 
pulatniei i z całą sumiennością, i | naiego strzeica w osobie Maciejew- nosząc w tegorocznych rozgrywkach Skórczyński, Sokołowski, Eismond !

okoliczności, podkreślając najwięk-idzynarodowego organu kontrolnego 
sze braki planu Barucha sprawiające,! Czy zgadzają się oni wreszcie 
że jest on absolutnie nie do przj(-!na to> at>y  międzynarodowy or-

Ijęcia dla szanujących się państw, gan do s? raLw kontroli nad zaka" . .. zem brom atomowej, niezwłocznie
ze p an ten miałby zgubne nas-. po zawarciu konwencji, przepro-

tępstwa dla rozwoju ekonomiki wadził inspekcję wszystkich przed

* a z -------------------- zi - iłi-i»v_gv7 ouz.c-1 w uouuic
że ten organ międzynarodowy wi-1 skie kló sam zdobył 7 bramek 
men ogłaszać dane o wszystkich, ^ . , t . /  . ,
siłach zbrojnych, w tej liczbie o sfi-1 Da!s7e dwie uzyskał Marcinkowski.
łach paramilitarnych, siłach władz; -.......... ....... ..........................................
bezpieczeństwa i policji, a także oi 
wszystkich zbrojeniach, włączając 
broń atomową, oraz miałby również 
na uwadze skuteczną inspekcję mię 
dzynarodową, prowadzoną w myśl 
uchwał wspomnianego wyżej rnię-

żadnej porażki.
W drugim spotkaniu AZS poko-

m

pokojowej zwłaszcza zaś ekonomiki 
krajów potrzebujących energii ato­
mowej dla celów cywilnych. Przy 
tym. zaś wszystkim pian Barucha 
nie jest w stanie zapewnić rzeczy­
wistej kontroli, jeśli mamy wierzyć 
np. przedstawicielowi USA Osbor- 
nowi, który oświadczył publicznie 
na poprzedniej sesji, że w Komisji

siębiorstw w  zakresie produkcji 
i magazynowania broni atomowej 
w celu sprawdzenia, jak wykony 
wana jest konwencja o zakazie 
broni atomowej?

Pozytywna odpowiedź na wszyst 
kie te pytania stanowić będzie 
rzeczywisty i najlepszy dowód go 
towości zakazania broni atomo­
wej i ustanowienia prawdziwej 
kontroli międzynarodowej nad

do Spraw Energii Atomowej nie! wykonaniem "tego zakazu, 
ma ani jednego człowieka, któryby j Bylibyśmy szczęśliwi, a wraz z 
przypuszczał, iż można stworzyć;nami byłyby szczęśliwe wszystkie

• _ ... . nnrnHv m iłn iarp nnlM-i cM-trKu-ćm-tr

Kurs instruktorów
gimnastyki y/W OSS

Pokaz gimnastyki w sali WOSS przez grupę uczestnlmek kursu
roto. j

Czapliński po jednej.
SKS przy Liceum Melioracyjnym 

uplasowało się na ostatnim, czwar­
tym miejscu.

O tytuł wicemistrza w szczypior­
niaku męskim zmierzą się w naj- 

\ bliższą niedzielę drużyny Gwardii 
¡i AZS.

AZS -  „Morski“  4 :2  (2:0)
Oczekiwane z dużym zaintereso 

| waniem zawody piłkarskie o wej­
ście do klasy wojewódzkiej pomię 
dzy gdańskim AZS a Kolejarzem 

¡„Morskim“ zakończyły się zwy- 
jcięstwem akademików w stosunku 
¡4:2 (2:1).
| Drużyna AZS zagrała bardzo 
dobrze i przez cały czas meczu 
miała przewagę w polu. Szczegól­
nie dobrze spisywał się atak, któ­
ry raz po raz stwarzał groźne sy- 

, tuacje pod bramką przeciwnika, 
j Kolejarze wypadli słabiej niż 
zwykle.i8l l  ; Przegrana Kolejarza doprowa-

m Ę& i dzi d o  _ trzeciego d ecyd u jącego
spotkania z zespołem  Unii 

. (Pruszcz) posiad ające j rów n ą  ilość 
instrukto- punktów z piłkarzami z Nowego 

Portu .J-Jr U lUUCllu OlWUIiyL- V ¥V V W I J C l J  OUI.1C

plan wykluczający możliwość nad-|nf rody !^łłu ą̂c.e P°kói> gdybyśmy,; Na zdjęciu: M. Świderek (Spójnia Łódź), F. Wituhka (Włókniarz — Byd-' Bramki dla AZS uzyskali: Kup 
UŻvć i możliwość wninv atnmmu»: ! ,rzym,a 1 5 ° zy ywn^ lasn9 1 ści- goszczj wicemistrz Pomorza w Ul klasie, D. Plaskura (Kolejarz -  Kraków) cewicz, Pando, Kabin i Gaweł poużyć i możliwość woinv atomowei 1 ci- * a  • J  ̂ } sc*-~ goszczj wicemistrz Pomorza w III klasie, D. Plaskura (Kolejarz -- Kraków) cewicz, Ps-ndo, K^ibin i
Osborn przyznał, że 7  tok im T ti!n tze° p^tonS.2 “  i —  * * * "  G°M ska  ^lóknian-Łódź) mistrz Włókniar^ w gimrmstyce dda „Morsktogo

_________________ ____ ________ I klasy li. ¡ski i Sitkowski.
7
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